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Z bicżącA) chudli.
Po samorządzie irlandzkim przyszła kolój na 

samorząd szknek., który coraz śniblój wysuw* się 
naprzód. Spraw« szkockiego bomerolu poruszył 
w auffielsklói Izbie gmin poseł Dalziel, r.Uwiając 
wniosek, który już p„e.l kilku dniami podaliśmy 
w streszczeniu tele»rafic*Dem. Rząd, jak się obecnie 
pokazuj«z dokł.d ij-jszycl, formacyi, został wnioskiem 
tym niespodziewane zaskoczony i wprost zaambv 
rasowany. Dalzn 1 chce,- aby Szkocyi przyznam 
zostało prawo ust nawiania dla siebie ustaw, z za­
strzeżeniem zwierzchoóei parlamentu centralnego 
w sprawach ogólno-państwowych. Stało sie ie 
WDiosku tego rząd nie miał odwagi poprzeć Jeśli 
Szkocya ma sama wydawać dla siebie prawa, to 
potrzebne bałoby do tego osobne naizadzie ustawo­
dawcze, taki sam lub podobny sejm, jaki Gladstone 
zaprojektował dla Irlandyi. Rząd jednak nie jest 
widoczme zdania, ażeby po niepowodzeniu bi u 
Gladstona była teraz stosowna chwila iip. zajmo­
wanie eię w parlamencie sejmem autonomicznym 
szkockim. To też rząd przez usta swego szkockiego 
ministra popierał wniosek daleko skromniejszy 
a mianowicie, aby w parlamencie londyńskim utwo­
rzona została komisya nieustająca do spraw szko­
ckich, składająca się ze wszystkich deputowanych 
Szkocyi oraz piętnastu angielskich i aby tój" ko 
misyi dawane były do rozpatrzenia wszelkie projekty 
ustaw, przeznaczonych dla 8zkocyi. Parlament 
jednak przychylił eię do wniosku Dalziela i uchwalił, 
ie o sprawach szkockich decydować powinna 8zko- 
dawc** P°ćrednictwem specyalnego organu prawo-

Zdarzenie to jest ciekawe i ważne z kilku 
wzglądów. Najprzód wskazuje ono, że Irlandczycy 
liczyć mogą, iż nie będą w dążeniach swych odoso­
bnieni, ale że prąd decentralizacyjny obejmuje także 
inne prowmeye państwa. Po wtóre widać z niego, 
że między gabinetem Roseberego a Izbą gmin brak 
harmonii. Izba jest iuaczój laitrojona, rząd iuaczój. 
izba, nadanym jój przez Gladstona rozpędem, idzie 
ciągle w tym samym kierunku, tymczasem gabinet 
zatrzymał się w rozpędzie i cbciałby także, chwilowo 
zapewne, zatrzymać również Izbę. Lordowi Rose- 

eremu zdaję się, że Anglia nie jest dostatecznie 
przekonaną o potrzebie homerulu nawet dla Irlandyi, 
pomimo, iż nad tą kwestyą opinia publiczna zasta­
nawia się już od dawna. W jednćj z mów swoich 
powiedział nowy premier, że zadaniem bezpośredniem 

onmetwa liberalnego jest oddziaływanie na umysły 
współziomków i stworzenie przez tę agitacyą mocniej- 
* J za, reformą stosunków irlandzkich większości 

w parlamencie. Tymczasem parlament ten uchwala 
mogek, który przed załatwieniem homerula irtandz* 
•ego narzuca gabinetowi samorząd szkocki, prawie 

Uk szeroko pojęty w zasadach, jak irlandzki. Może 
a postawa Izby gmin jest właśnie dobrym środ- 

1 y^acyjnym i może tym sposobem trafia w myśl 
wda Roseberego. Zdaje się jednak, że lord Rose- 

ry mne raczój środki prozelityzmu autonomicznego 
a na względzie. To, co parlament uizynił teraz, 
owiązuje rząd. Jeśli kraj dozna wrażenia, że rząd 

ie ma odwagi iść w swoich projektach prawodaw- 
tinL- ta?. daleko, jak go parlament popycha, kraj 
P ie sobie, że sam gabinet liberalny obawia się po- 
)sow i dążeń swojój większości; skoro zaś gabinet 

? antonomicznym tćj większości nie ufa, tem-
fdziej muszą być względem nich ostrożni wszyscy.ui ,®nszA być względem nich ostrożni wszyscy, 

bi^ai0^6^08^’i?8ZC2e 0 sprawiedliwości i potrzebie
GUadstonowskiego przeświadczeni.

P , ° Encyklice. Czytamy w „Czasie“:
?yk'*ka Ojca świętego do Biskupów polskich, jak 

ozna było z góry przewidzieć, nie została dotąd
& oszona w Królestwie Polskiem i cesarstwie rosyj- 

g.®® i prawdopodobnie wcale ogłoszona nie będzie.
stolicy polscy w prowincyach pod zaborem rosyj- 

wj ® ,otrzymują tylko głuche, a najczęściój fałszywe 
"Ci o doniosłym manifeście Chrystusowego Na- 

estnika; większa część najważniejszych dla ich du- 
sta'*6*’0 życ’a. wiadomości z 7-achodniego świata do- 
DjSIć do nich jt dynie w oświetleniu i skrzywie- 
2 . Artykułów prasy rosyjskiój. Otóż prasa ta 
o8tA’*?y® nP°rem przemilcza fakt pojawienia się 
ledw'B1^ encykliki papiezkiój i dotychczas dwie za- 
oijn ; /Hko, z gruntu fałszywe wzmianki zdołaliśmy 
skinK j •Da 8zPaltach odbieranych przez nas rosyj- 
Pinsl .eDników. Kilka dni temu donieśliśmy, że 
»Dedt i8tyczny "Swiet“ dopatrywał się w encyklice 
"rzech ,myWa-D’a wszystfcieg°, co niepokoi życie 
«kich 8^s*e<inich mocarstw w stosunku do ich pol- 
•Ze podanych“. Teraz czytamy w „Grażdaninie“, 
*Ud *Ple-Ż radzi w encyklice ladności, aby ulegała 
».» .°® i że skutkiem tego manifest papiezki wy-WołałPoI8l. 18tnA burzę niezadowolenia wśród poddanych 
" Di W8zystkicb trzech państw. Zarzucają oni 
ści0}?ze "Grażdanin“ — głowie katolickiego Ko- 

popełnienie krzyczącój niesprawiedliwości
Sjezp^!?1. . DaJwierniejszych ' synów katolicyzmu, 
^bg s a °bnrzeni są Polacy krakowscy (!). We- 
P°stan w,^edneS0 z dzienników, Polacy krakowscy 

2» • Pretestowaó przeciw encyklice; w tym 
’ Przes/11161-24^ wydać broszurę w czterech językach 
ilu* tg° wszystkim rządom europejskim. We-
PostañZ^?;,8ameff° dziennika, 200 rodzin w Krakowie

Przejść na protestantyzm (1). „Grażda 
zatem kłam informacyom „Święta“, tak

jak uwagi „Święta“ zawierają stwierdzenie bezciel- 
nój kłamliwości plotek kniazia Meszczerskiego. Po­
lacy pod zaborem rosyjskim z samego zestawienia 
tych dwóch notatek nabiorą przekonania, że ency­
klika papieika musi być ożywiona duchem miłości 
i polityczną rozwagą, a fakt stłumienia jój milcze­
niem przei decydujące rosyjskie władze świadczy 
wymownie o tern, że wybitny manifest Piętrowego 
Następcy przyjęty był wszędzie, gdzie biją serca 
katolickie i polskie, z wdzięcznością i z zapałem.

* IP ttpraude prxeallenla un Centrum za­
mieszcza wczorajsza .Germania“ artykuły drugi
i trzeci, kłóre jrdiabże nie zawierają nic tak wa 
żueg.j, byśmy je tutaj (bszerniśj streszczać mieli. 
Podaji my tu tylko w uzupełnieniu sobotniój naszój 
wzmianki (pod rubryką Niemiec) o piśmie dr. Liebera 
do „Nassauer Bote“ ostatni ustęp tego ciekawego 
pod wielu wzglądami oświadczenia, którego w sobotę 
dla braku czasu umieścić już nie zdążyliśmy.

„Że wszelkie targi zupełnie są przy tem wy­
kluczone, że szczególnie w Centrum nikt o tem nie 
myśli, aby za wrzekome przysługi na innych polach 
„uzyskać zniesienie ustawy antyjezuickiój“, to t»k 
wyraźnie z naszój strony, mianowicie też przezemnie 
po kilka kroć w ostatnim czasie zostało wypowie­
dziane, i iest tak dobrze wiadome w decydujących 
kołach w Berlinie, że należy się dziwić, jak tak do­
brze zasłużone pismo, jakiem zresztą jest „Rhein. 
Curier“, może na seryo wyrażać tego rodzaju obawę 
przed „wielkiem ustępstwem.“ My nie kupujemy na­
szego prawa, lecz domagamy go się w imię sprawie­
dliwości, i pozostaniemy w tem, gdy razem lub po­
dzieleni będziemy mogli popierać rząd, lub będziemy 
zmuszeni oponować mu, zawsze jednakowi i nie­
zmienni.“

„Germania“ stwierdza, że to oświadczenie 
dr. Liebera zgadza się pod każdym względem z rze­
czywistością.

Zebrania przedwyborcze.
Strzelno, 15 kwietnia.

Walne zebranie wyborcze odbyło się w Strzel­
nie nie tak spokojnie, jakby sobib życzyć wypadało. 
Zagaił je p. F. Amrogowicz z Rzeszynka, prosząc 
o spokojne i poważne prowadzenie obrad. Następnie 
p. mecenas Kwieciński miał naukę o wyborach, za 
którą mu podziękowano trzykrotnem: „niech żyje!“ 
W dyskusyi wywiązała się wątpliwość co do głoso­
wania tych wyborców, którzy się przeprowadzili do 
innych miejsc zamieszkania. Różne w tój mierze 
objawiano zdania, a komitet i subkomitety postarają 
się o to, żeby ztąd nie wynikła strata głosów.

Następnie komitet zaproponował następną listę 
kandydatów: Ks. Wawrzyniak, Grabski, Krzymiński. 
Za tą listą przemawiali przewodniczący i ks. Kittel 
oraz mecenas Kwieciński i p. Pinkowski. Prze 
ciwko niój wystąpił kupiec p. Romaszewski ze 
Strzelna, a z mowy jego słyszało się same hasła 
1 wywody orędownikowe. Ostatecznie jednak wielką 
większością głosów przyjęto kandydaturę ks. Wa­
wrzyniaka. Głosowano naprzód przez podniesienie 
rąk, a następnie, gdy się odzywać zaczęły znane 
krzyki poznańskie, przez itio in partes, która wy­
kazała wielką większść dla ks. Wawrzyniaka. 
W ostatniój chwili jeszcze p. Skrzydlewski z Woj- 
ciua, zamiast ks. Wawrzyniaka stawia ks. dr. War- 
tenberga. Następnie już bez dyskusyi i zgodnie 
przyjęto kandydatury pp. Grabskiego i Krzymiń- 
skiego. Zebranie nie było bardzo liczne, opozycya 
składsła się wyłącznie z mieszczan strzelińskich, 
między którymi zauważyliśmy p. Romaszewskiego 
Ign. na czele. Obok niego występowali p. Ko­
złowski Czesław, kupiec tabaczny, Skowroński, No­
wacki Nepomucen, Żurawski itd.

Jak się dowiadujemy, zostało zebranie wyborcze 
Inowrocławiu rozwiązane. Bliższe szczegóły po­

damy jutro.

Taryfa lolejowa a minister starta.
Berlin, 14 kwietnia.

Minister kolei żelaznych p. Thielen, pragnąłby 
rozwinąć sieć kolejową i odpowiednie zaprowadzić 
reformy, ale minister skarbu p. Miquel hamuje go 
w tych zamiarach.

Takie wrażenie można było wynieść z ostatnich 
obrad nad etatem kolejowym i przekonać się zara­
zem, że konserwatyści nie mają interesu dla kwestyi 
kolejowych, z obawy, aby koleje nie ułatwiały ro­
botnikom przenoszenia się ze wsi do miast. Z tych 
to pobudek żądali tóż konserwatyści podrożenia bile­
tów kolejowych między Berlinem a przedmieściami. 
Gdyby ceny tych biletów podrożono, toby bardzo 
mało zniniejszył się przypływ robotników do stolicy 
bo ten jednorazowy wydatek na podróż do Berlina 
nie wstrzymałby go niewątpliwie; zwłaszcza młodzi 
ludzie, nie mający rodzin, nie odstraszyliby się 
wyższą ceną biletów. Trzeba tćż i to uwzględnić, 
że utrudniona komunikacya kolejowa sprowadza na 
wsie handlerzy i podróżujących z towarami. Ty­
godniowe bilety dla robotników, przeciwko którym 
konserwatyści tak występowali, chcąc je dla okolicy 
Berlina podrożyć, są tańsze, aniżeli bilety jedno­
razowe, ale jakże je odbierać okolicy Berlina, kiedy

robotnicy w całym kraju mają do nich prawo ! 
Gdyby zresztą bilety te zniesiono, to robotnik 
trzymałby się fabryki i obok uiój urządziłby sobie 
jakiebądź mieszkanie. Korzyść materyalną mieliby 
z tego szynkarze, a nadto wzrastałaby liczba chorób: 
rólnictwo zaś nieby na tem nie zyskało. Słusznie 
tóż p. minister kelei żelaznych obstawał przy dzi­
siejszym systemie, wywodząc, że koleje są na to, 
aby ułatwiać komunikacją, a nie na to, aby ią 
wstrzymywać.

Minister kolejowy, pan Thielen, zaznaczył co 
do uproszczenia administracyi kolejowéj, że pragnie 
także zaprowadzić reformę w podróżowaniu koleją 
o tyle, że życzyłby sobie znieść wszystkie wyjątko­
we bilety, a zaprowadzić w ich miejsce zwyczajne 
bilety osobowe, które w takim razie jak uajtatiiéj 
byłyby obli zo e. Upadłyby wtenczas wszelkie bi­
lety zwrotne, bilety do wód i tak zwane „bilety 
okrężne“. Ileby naprzykład na kilometr bilet ko­
sztował, tego jeszcze pan minister kolei nie zazna­
czył, tlómacząc się tém, że ogólue położenie skarbu 
nie pozwala na tę reformę, czyli, że pan Miquel jéj 
nie chce.

A czyżby to państwo pruskie nie mogło się 
odważyć na próbę? Pan minister skarbu widocznie 
ma jedynie na oku znaczne dochody z kolei, a roz­
wój ekonomiczno-społeczny zdaje się być dla niego 
rzeczą poboczną. Zagroził on nawet podwyższeniem 
taryfy kolejowéj na pokrycie rzekomego deficytu 
w Prusiech. Takiego podwyższenia taryfy nie mo- 
żnaby nazwać korzystnem, gdyż każde podrożenie 
biletów wywołałoby także zmniejszenie liczby podró­
żujących; nadto także i to mieć trzeba na uwadze, 
że podwyższenie taryfy w obecnych krytycznych 
ekonomicznyoh czasach wpłynęłoby niekorzystnie na 
handel i przemysł. Miliardy strat powataóby mogły 
ztąd dla społeczeństwa. Dla administracyi kolejowéj 
powinna być hasłem zasada kupiecka : mały zysk a 
wielki obrót. Jedjnie zwiększona chęć podróżowa­
nia może być korzystną dla narodu i dla państwa.

Cesarz Wilhelm we Wiedniu.

Wiedeń, 14 kwietnia.
(^?) Ce3arz Wilhelm dziś w południe opu­

ścił Wiedeń, do którego przybył wczoraj w po­
łudnie. Na dworcu kolei południowój oczekiwali go 
cesarz Franciszek Józef, arcyksiążę Albrecht w mun­
durze feldmarszałka pruskiego, arcyksiążęta Karol 
Ludwik, Franciszek Ferdynand, Ludwik Wiktor, 
Wilhelm, Rayner, Fryderyk, Otto i Franciszek Sal­
vator, dostojnicy wojskowi, członkowie ambasady nie­
mieckiej, burmistrz dr. Giiibe itd. Z dworca dwaj 
cesarze, sędziwy austryacki w mundurze swego pra­
skiego pułku grenadyerów, Wilhelm w błękitnym 
mundurze swego zaś pułku huzarów austryackich, 
w otwartój, dwukonnej karecie odjechali do Burgu. 
Za nimi w kilkudziesięciu karetach jechali arcy­
książęta, świty itd. W pogodny dzień wiosenny, 
przy pełnym blasku spoczywającego w zenice słońca, 
wśród świeżo zielonych drzew bulwaru, orszak przed­
stawiał się bardzo świetnie. Na wyraźne życzenie 
dostojnego gościa, zaniechano wszelkich przygotowań 
do uroczystego przyjęcia. Tylko więc kilka hoteli 
przy Ringstrasse wywiesiło chorągwie. Ale gęsty 
szpaler widzów po obu stronach bulwaru, a zwła­
szcza w pobliżu Burgu, przejeżdżających monarchów 
witał huezntmi okrzykami. Cesarzowie w czasie 
jazdy rozmawiali ze sobą bardzo żwawo i wesoło, 
wybuchając często głośnym śmiechem.

Przywitany w zamku przez dostojników dworu 
i arcyksiężne, cesarz Wilhelm o godzinie 12 i pół 
wyjechał do koszar swego pułku huzarów w VIII 
cyrkule (Josefstadt). 8tarożytne te koszary, otacza­
jące bardzo przestronny plac do ćwiczeń, w ostatnich 
dniach na gwałt wystroiły się na przyjęcie dostojnego 
gościa. Pomalowano stare, szare ściany jasną bar­
wą, przystrojono salę obiadową drogiemi kwiatami, 
wywieszono chorągwie z dachu itd.

U wielkiój bramy przyjmowali cesarza pułko­
wnik Benkeoe, komendant korpusu Schoenfeld, jene- 
ralny inspektor konnicy Gagern itd. Obejrzawszy 
dokładnie ustawiony w dziedzińcu pułk, pojedyńcze 
konie, siodła itd., cesarz w sali oficerskiej zasiadł 
do śniadania pomiędzy jenerałami Schoenfeldem a 
Rheinlaenderem, dodanym mu jako kawaler honoro­
wy na czas pobytu we Wiedniu. Obaj ci jenerałowie 
w roku zeszłym na manewrach węgierskich dowodzili 
dwiema armiami. Na przeciwko cesarza siedział 
pułkownik Benkeoe, także dawny znajomy. Cesarz 
rozmawiał bardzo serdecznie ze wszystkimi oficerami, 
mianowicie tśż z porucznikiem tegoż pnłku, hrabią 
Wilhelmem Stahrembergiem, który w znanych wy­
ścigach oficerskich pierwszy dotarł do Berlina, i kilka­
krotnie wyraził się bardzo pochlebnie o tkonnicy 
austiyacko węgierskiój. Pułk 7, złożony wyłącznie 
z Węgrów, cesarza witał i żegnał hucznemi: „elien!“ 
W ciasnśj, glośnój ulicy Josefstadtj od południa 3 
godziny, gdy cesarz wracał z koszar do Burgu, gęste 
tłumy oczekiwały jego przejazdu.

Następnie cesarz Wilhelm oddawał wizyty. 
O godz. 4 przybył do klasztoru 00. Kapucynów, 
aby, jak za każdego pobytu w Wiedniu, złożyć 
wieniec na trumnie ś. p. areyksięcia Rudolfa. Prze­
chodząc przypadkiem tędy, miałem sposobność 
widzieć cesarza na odległość 2 kroków przy wysia 
daniu i wsiadaniu do karety. Wygląda on bardzo 
dobrze, zdrowo, poważnie, ale zarazem skromnie;

ktoby n e wiedział, że to cesarz niemiecki, sądziłby, 
że to sympatyczny, zgrabny, trochę młody pułkownik 
huzarów austryackich. Téj napuszystości, która 
szpeci uiektóre fotografie cesarza, nie dostrzegliśmy 
wcale ua jego twarzy.

O godz. 6 rozpoczął się w wielkiéj sali cere­
monii Burgu obiad galowy, do którego oprócz dwóch 
cesarzy zasiadły arcyksiężne Marya Teresa, Karo- 
liua, Elżbieta i Marya, daléj obecni we Wiednia 
arcyksiążęta, książę Reuss i człoukowie ambasady 
uiemieckiój, Kardynałowie Gruscha i Schoeuborn, 
wielcy dostojnicy dworu, wspólni ministrowie, prezes 
gabinetu austryackiego ks. Wiudischgraetz, węgier­
ski minister a latera hr. Ludwik Tisza i dostojnicy 
wojskowi. Toastów nie wygłoszono. Zauważono, 
że w czasie obiadu ces. Wilhelm bardzo żywo, ser­
decznie i wesoło rozmawiał z ces. Franciszkiem 
Józefem i arcyksiężną Maryą Teresą. Po obiedzie 
rozmawiał d’ugo z ks. Windischgraetzem.

O godz. 8 cesarzowie udali się do opery. 
Cesarz niemiecki w loży dworskiéj zasiadł pomiędzy 
arcyksiężnemi Maryą Teresą i Karoliną, cesarz 
austryacki pomiędzy pierwszą a Elżbietą. W drugim 
rzędzie siedzieli arcyksiążęta. Świty cesarskie 
i śmietanka tutejszego wielkiego świata urzędni­
czego i arystokratycznego zapełniały inne loże. Ze 
na to galowe przedstawienie intendant generalny 
Bezecny zdobył się tylko ua operetki „Bajazzo“ 
Leoncavalla i „Hubiczkę“ Saiietany — rzecz dosyć 
dziwna. Przed godz. 11 cesarzowie opuścili teatr.

Dziś rano cesarz Wilhelm nie opuścił swych 
pokojów w Burgu, gdzie odbył dłuższą konferencyą 
z cesarzem Franciszkiem Józefem. O godz. 11 i pół 
obaj cesarzowie otwartą karetą, zuowu wśród gę. 
stego szpaleru widzów, wyjechali na daleki dworzec 
kolei zachodniéj, którą cesarz niemiecki o godz. 12 
wyjechał do Karlsruhe.

Rozumie się, że cesarz Wilhelm oficerów 7 
pułku huzarów obsypał orderami, nawet wachmistrzom 
dostały się odznaki cesarskie. Nie wiadomo jeszcze, 
czy tóż prezes gabinetu ks. Windischgraete otrzymał 
order? Zważywszy znakomity ród jego książęcy, 
jako tóż okoliczność, że ks. Windischgraetz jest już 
kawalerem złotego rnna, oczywiście mógłby otrzymać 
tylko jeden z najwyższych orderów pruskich.

Z sejmu pruskiego.
Izba deputowanych.

(49 posiedzenie.)
Berlin, 14 kwietnia godz. 11.

Izba rozpoczęła dzisiaj trzecie czytanie «tato. 
W dyskusyi specyalnéj nad pojedyńczemi etatami, 
wyrażono cały szereg różnych życzeń i żądań. Na 
zapytanie deputowanego Bickerła (woln. stów.), czy 
prawdą jest, iż minister skarbu Miquel w prywatnój 
rozmowie okazał chęć zaprowadzenia cła od wełny, 
oświadczył minister dr. Miquel, że po zawarciu tra­
ktatu handlowego z Rosyą jest zaprowadzenie cła 
od wełny na czas trwania traktatu całkiem wyklu­
czone. — Przy obradach nad etatem kolejowym żą­
dał deput. Gothein (wolnom. stowarz.), aby jako 
wynagrodzenie za zniesienie taryfy stopniowéj udzie­
lono Szlązkowi prawa re-ekspedycyi przy galicyjsko- 
rumuńskiój taryfie przewozu wodą płodów rolniczych.

Przy etacie komisyi kolonizacyjnéj zabrał 
głos poseł nasz radzca konsystorski, syndyk 
dr. JXizerski, oświadczając, że Koło 
polskie będzie głosowało przeciwko temu etato­
wi w poczuciu prawa i obowiązku. Ustawa ta 
jest tylko pozorem ustawy i sprzeciwia się wszel­
kim zasadom konstytucyi pruskiéj, mianowicie 
artykułowi 4, wedle którego wszyscy poddani 
pruscy są równi w obliczu prawa. To uznał 
ś. p. dr. Windtborst, a dr. Miquel swego czasu, 
jako referent kc isyi Izby panów, nie dotknął 
ani słówkiem kwestyi konstytucyi. Szanowny 
mówca stwierdził daléj, iż nie może przenieść na 
sobie tego, aby wbrew sumieniowi głosować za 
ustawą, która sprzeciwia się zaprzysiężonej przez 
niego konstytucyi. (Huczne oklaski na ławach 
polskich).

Z dalszego toku obrad, w ciągu których po­
słowie wyrażali po części życzenia lokalnéj natury, 
zaznaczamy tylko przemówienie deput. Jackla (woln. 
stron, ludowe), który słusznie zwrócił uwagę na smu­
tny stan, w jakim się znajduje budynek sądu okrę­
gowego w Poznaniu. — Tajny radzca Starcke 
oświadczył, iż toczą się już obrady, mające na celu 
usunięcie niedogodności.

Dalszy ciąg obrad nad etatem w poniedziałek.
Koniec o godzinie 4.

Z parlamentu niemieckiego.
(82 posiedzenie.)

Berlin, 14 kwietnia.
Izba obradowała dzisiaj w dalszym ciągu nad 

wnioskiem dep. hr. Kanitza, odnoszącym się do mo­
nopolu zbożowego. Jako pierwszy mówca wystąpił 
dep. Will (kons.), który opozycją ze strony deput. 
Bartha przypisywał temu, że przez przyjęcie wnio-



eku zostanie usunięty handel terminowy. Że socja­
liści nie chcą tego wniosku, to jest rzeczą łatwą do 
wy tlomaczenis, gdyż kwitnąca wieś chłopska jest 
dla nich niezdobytą twierdzą. Rząd wprawdzie 
objawia przychylność dla rolnictwa, ale samą przy­
chylnością nic mu się nie pomoże. Rolnik musi żą­
dać odpowiedniej renty od swego kapitału, chłop nie 
może pracować dia konsumentów za darmo. Mały 
właścioiel ziemski stoi teraz gorzćj od robotnika 
w swem utrzymaniu życia.

Dep. dr. Bachem (centr.) w długiój mowie wy­
stąpił przeciwko wnioskowi. Przy ogólnikowych wy­
wodach o biedzie rolnictwa, jakie wygłosił poprzedni 
mówca, nie postąpi się naprzód. Tutaj chodzi tylko 
o to, czy droga, proponowana przez wniosek hr. Ka- 
nitza jest możliwą do przyjęcia. Tego nie wykazał 
hr. Kanitz ani jednem słowem, dep. Barth także za­
znaczył tylko, że przyjęcie wniosku oznaczałoby zer­
wanie słowa, mianowicie w obec Rosyi i prowadzi­
łoby do obozu socyalistycznego. Droga, jaką wska­
zuje hr. Kanitz jest niemożliwą na wszystkie czasy, 
jeżeli się nie chce zachwiać chrześeiańsko-germań- 
skiój kultury z jój strony ekonomicznój i etycznój. Po­
minąwszy to, czy proponowana droga jest prakty­
czną, czy doprowadziłaby ona do celu, aby cenę 
zboża, produkowanego w kraju, utrzymać stale na 
wysokości cen zboża zagranicznego? To jest nie­
możliwe. Jeżeli się chce ustalić cenę od dołu, to 
należy także położyć granicę ku górze. To 
atoli może nastąpić tylko przez to, że państwo w 
pomyślnych latach nagromadzi zboże, aby w gor­
szych wpływać na ceny, ale to jest przy dzisiejszej 
komunikacyi międzynarodowej rzeczą niemożliwą bez 
międzynarodowej umowy. Skoro atoli umowa mię­
dzynarodowa jest wykluczoną, natenczas ceny mogą 
być uregulowane tylko za pomocą upaństwowienia 
całej produkcji zboża. Jeżeli się, przyjmując wnio­
sek, uczyni pierwszy krok ku temu, to trzeba będzie 
zrobić także drugi, prowadzący do upaństwowienia 
całego handlu zbożowego i trzeci do upaństwowienia 
oałćj produkcyi zboża. Ale wtenczas nawet przy 
przyjęciu wniosku musiałoby państwo mieć olbrzymi 
fundusz na ogromne śpichrze, składy zboża, na 
urzędników, którzyby się trudnili zakupnem i sprze­
dażą. Kto ma dać sumy potrzebne na ów wieiki 
fundusz? Jak można w ogóle zapewniać tylko wła­
ścicielowi ziemskiemu dochód a nie zapewnić także 
robotnikowi wiejskiemu myta w pewnój wysokości? 
Jeżeli się do tego doda jeszcze gwarancją najniż­
szego dochodu dla przemysłu i najniższój zapłaty dla 
robotnika przemysłowego, natenczas zostaną speł­
nione życzenia sosyalistyczne. Jeżeli socyaliści żą­
dają minimalnego myta dla robotników a konserwa­
tyści minimalnego dochodu dla właścicieli ziemi, to 
jedno i drugie jest socyalizmem, jedno i drugie po­
ciągnęłoby za sobą obalenie istniejącego porządku 
ekonomicznego.

Cały wniosek zresztą jest przykrojony wedle stó- 
sunków prowincyi wschodnich Prus, zachód zaś 
i południe musiałyby ponosić koszta, aby zapewnić 
wschodowi wyższą rentę. W dalszym ciągu prze­
mówienia żądał mówca przedewszystkiem obszernój 
statystyki agrarnój, przez co osiągnęłoby się szerszą 
podstawę dla przepisów, mających na cela podnie­
sienie rólnictwa. Wtenczas pokazałoby się także, 
iż rólnictwo wschodu i zachodu ma odrębne interes» 
wielkich właścicieli ziemskich północnego wschodu.

Dep. hr. Bernstorff (str. Rzeszy) uznał wniosek 
za nieodpowiedni, zaznaczając jednakże smutne po­
łożenie rólnictwa. — Dep. Bennigsen (nar. lib.) 
również ostro wystąpił przeciw wnioskowi, którego 
następstwa budzą w nim obawę. — Dep. Richter 
przypomniał nawet ustawę przeciw socjalistom, 
którój powinniby dziś podledz konserwatyści, gdyby 
jeszcze istniała. — Za wnioskiem przemawiali anty­
semiccy depp. Liebermann z Sonnenberga i Werner, 
jako tóż konserwatywny hr. Limburg z Stirum, gdy 
tymczasem dep. Schippe (soc.) zwalczał wniosek 
energicznie, ponieważ tenże dąży do podrożenia 
zboża dla mas.

Wśród ogólnego natężenia uwagi zabrał głos 
kanclerz hr. Caprivi, oświadczając, że wniosek go 
zadziwił, ponieważ w petycyi wschodnich central­
nych związków rólniczych do cesarza oznaczono 
koszta produkcyi znacznie niżój, aniżeli we wniosku 
hr. Kanitza i ponieważ przy traktatach handlowych 
konserwatyści chcieli tylko utrzymać dawne cło, 
obecnie zaś stawiają nadzwyczajne żądania. Bez 
zerwania traktatów handlowych jest niemożlłwem 
przyjęcie wniosku. Wobec państw traktatem zwią­
zanych zyskałyby Niemcy opinią nie zasługujących 
na wiarę i straciłyby zaufanie zagranicy. Mówca 
nie śmiałby w takim razie i nie byłby zdolnym 
prowadzić dalój polityki zagranicznej. Biedniejsze 
klasy, które najwięcój konsumują chleba, musiałyby 
ponosić koszta; 69 proc, rólników w ogóie nie 
sprzedaje zboża. Pojedyńcze państwa uważałyby 
monopol zbożowy jako zamach na swoje prawa. 
Kanclerz zaznaczył dalój, że podziela życzenia de­
putowanego Bachema co do obszernój statystyki 
agrarnój, ale ona nie jest sprawą Rzeszy.

Dep. Pioetz (kons.) stwierdził, że do związku 
rolników należą członkowie najrozmaitszych stron­
nictw i że dla tego nie należy ich agitacji kłaść 
wyłącznie na karb konserwatystów. — Dep. Sachse 
(kons.) wreszcie oświadczył, że sto tysięcy saskich 
chłopów zgadza się na wniosek.

W imiennem głosowaniu odrzucono wniosek 
hr. Kanitza 159 głosami przeciw 46.

W poniedziałek: wniosek o przy tur ocenie Je- 
zuitóiu.

Koniec o godz. S1/*.

KORESPONDINCYE.
-------------------- —

Z prowincyi 14 kwietnia 1894. 
(Nauka języka polskiego.)

Najjaśniejszy Pan akt sprawiedliwości spełnił, 
nakazując minisrowi kultu zaprowadzić naukę języka 
polskiego. Zjuczuciemwdzięczności przyjmujemy rozpo­
rządzenie językowe, ale co sięjstanie z rozporządzeniem 
tem, gdy z biura ministeryalnego przez rejencye i 
inspekcje powiatowe do gmin i szkół przejdzie? Pan 
minister najeżył rozporządzenie swe klauzulami i 
ograniczeniami a niech tylko sprawa ta w ręce na­
szych najżyczliwszych urzędników t. j. inspektorów 
powiatowych szkolnych się dostanie — biada nam — 
skrawki nam się dostaną, a jaki będzie rezultat?

Przyznajemy, że gdyby rozporządzenie rzetelnie było 
wykonane, wiele ulgi by lud nasz doznał, pozbywa­
jąc się zwłaszcza gnębiącego ciężaru opłacania osobno 
nauki języka polskiego, ale lękamy się, czy osią­
gnięty będzie cel zamierzony przez Najjaśniejszego 
Pana, t. j. przyjście w pomoc dziatwie naszój, aby 
religii| w ojczystym uczuć się mogła języku. 1) Re­
skrypt ministeryalny mówi tylko o nauce w oddziale 
średnim. Na wsiach nie ma wogóle wyższego od­
działu, tylko niższy i średni, bo szkoły wiejskie nie 
doprowadzają dzieci aż do wyższego oddziału. W'śre- 
dnim więc oddziale mamy dzieci od 12—14 roku, 
zatem dzieci, które już są do spowiedzi przypuszczone. 
Jaką pomoc przynosi w ęc reskrypt dzieciom, sposo­
bionym do spowiedzi ? Zs.czną się uczyć języka pol­
skiego, kiedy już cała męczarnia uczenia się kate­
chizmu skończona.

Może poczekać z przygotowaniem dzieci aż się 
nauczą czytania ? To może nigdy nie nastąpi, bo w 
wiejskich szkołach mamy w niższym oddziale dzieci 
13, 14 i 15 letnie, które z niższego oddziału szkołę 
opuszczają. Nadto rozporządzenie kardynała Ledó- 
chowskiego z r. 1868 nakazuje, aby pierwszój spo­
wiedzi dzieci po za po rok 11 nie odkładać.

2) Inspektorzy powiatowi, znani nam z życzli­
wości, mają sposoby niedopuszczenia dzieci do nauki 
języka polskiego. Fakt podaję. Pewien inspektor 
nie pozwolił zbyt wielkiśj liczby dzieci, acz w wieku 
bardzo posuniętych, z niższego oddziału przepuścić 
obecnie przy zmianie roku do oddziała średniego. 
Dla czego ? Oczywista rzecz dla tego, że nie są do­
syć w niemieckim języku biegłe — niechże siedzą 
w niższym oddziale! Niech się jeszcze uczą nie­
mieckiego, za polskim niech tęsknią, a tymczasem — 
opuszczą szkołę zupełnie.

Tuchola, 14 kwietnia. 
(Jubileusz ks. prałata Prąlzyńskiego.)

Najprzewielebniejszy ks. Jubilat dr. Prądzyń- 
ski przebywa od wtorku u bratantów swoich, pań­
stwa Prądzyńskich Józefowstwa we Włościborzu. 
Codziennie przyjeżdża do kościoła parafialnego Wał- 
duwskiego o 8-mój ze mszą św. i powraca do Wło- 
ściborza, posiliwszy się mlekiem i cblebem Kueipo- 
wskim w plebanii. Sam tylko piątek po południu 
przerwał ks. Jubilatowi ciszę zwyczajną.

Około 4 tój zawitał do dworu Włościborskiego 
nasamprzód komisarz biskupi ks. Talikowski z Tu­
choli, zaraz po nim ks. proboszcz Kacki z Wał- 
dowa, a wreszcie ks. prałat Połomski z Wąbrzeźna: 
wszyscy trzój w odświętnych sukniach duchownych. 
Już to samo wskazywało na niespodziankę nadzwy­
czajną, jak też rzeczywiście było.

Kiedy bowiem cała rodzina państwa Prądzyń­
skich z ks. Jubilatem i siostrą jego, panią Daszew­
ską z Kościerzyny, w głównój, pięknie przystrojonój 
sali się zgromadziła, by powitać tak nadzwyczajnych 
gości, wystąpił ks. Połomski, mając po prawój stro­
nie ks. delegata Tulikowskiego, a po lewój księdza 
proboszcza Kackiego, trzymającego przepyszną, czer- 
wono-złotą puszkę podługowatą i w podniosłych 
słowach wychwalał pracę gorliwą piędziesięcioletnią 
ks. Jnbilata jako wikarego w Ohwie^ profesora 
w Chojnicach, proboszcza w Nowem i kanonika 
w Pelplinie, tak iż prawdziwie się stał dla kleru 
młodszego żyjącym świecznikiem, dla rodziny swój 
zacnój prawdziwą chlubą, a dyecezyi swojój ozdobą. 
Wyraziwszy w dalszym toku mowy radość całój 
dyecezyi, że i Ojciec św. ks. Jubilata tak bardzo 
uszczęśliwił i ks. Arcybiskup pismem ucieszył, 
a najprzew. ks. Biskup z prześwietną kapitułą za­
szczycił, dodał, że i sam przybył w tak poważnem 
kolegium, aby skronie ks. Jubilata niepoślednią 
uwieńczyć koroną nową. Albowiem wysoki fakultet 
teologiczny Monasterski upoważnił mówcę przy oka- 
zyi tak rzadkiój uroczystości, aby ze życzeniem całej 
akademii wręczył ks. Jubilatowi dyplom na doktora 
św. teologii. Wywięzując się zatem z tak za­
szczytnego obowiązku, odebrał mówca puszkę z rąk 
ks. Kackiego i wręczył ją ks. Jubilatowi, prosząc 
Boga, aby mu dozwolił wysoką tą godnością cieszyć 
się jeszcze w długie lata.

Niemcy.
* Berlin, 15 kwietnia. Po uroczystościach 

weselnych w Koburgu uda się cesarz do Wartburga 
na polowanie na głuszce a z tamtąd na kilka dni 
do hr. Górtsa na łowy.

— Rozprawy nad reformą szkół żeńskich 
toczą się na wyraźne życzenie ministra oświaty w 
znpełnój tajemnicy. Obecnie donosi „Post“, że ob­
rady ukończyły się i doprowadziły do zadowalających 
rezultatów.

— Do trzeciego czytania ustawy o podatku 
giełdowym przygotowują posłowie różnych stronnictw 
wnioski. Między temi oddał do laski marszałkowskiój 
dep. Sehwarze (centr ) wniosek, aby podatek stem­
plowy przy interesach terminowych w handlu zboża 
i fabrykatów zbożowych podwyższyć 5 razy więcój, 
aniżeli podaje projekt rządowy. Podatek ten może 
być zniżony, jeżeli na mocy opodatkowanych intere­
sów następuje istotna dostawa, którą się udowodni 
władzy podatkowój. Co do sposobu wykazania i 
zwrotu nadwyżki stempla decyduje Rada związkowa. 
Wniosek ten podpisał w imieniu Koła polskiego ks. 
Ferdynand Radziwiłł.

— Minister oświaty przygotowuje za­
kaz używania tytułu doktorskiego, o ile tenże został 
udzielony na mocy mniój ostrych przepisów, aniżeli 
na pruskich uniwersytetach.

— Zabawne intermezzo na sobotniem po­
siedzeniu parlamentu wywołało długotrwałą i ogólną 
wesołość. Hr. Kanitz w swój mowie chwalił mini­
stra Miąuela, spodziewając się, iż tenże będzie po­
pierał jego wniosek. Zaczął odnośne zdanie słowami: 
„Pan Miąuel musiałby być...“ i zatrzymał się w tem 
miejscu na chwilę, tymez&sem zaś dep. Richter do­
kończył głośno zdania „największym osłem!8 Izba 
wybuchnęła homerycznym śmiechem i kilka minut 
upłynęło, zanim hr. Kantz mógł dokończyć owój 
sentencji.

— Narodowi liberałowie postawili w sej­
mie interpelacyą, ozy rząd zamierza zaprowadzić 
przymusowe zabezpieczenie bydła w dzielnicach, 
gdzie tego zachodzi potrzeba, włącznie przeciw stra­
tom, spowodowanym przez zarazę pyska i kopy- 
tkową.

— Do „Germanii“ donosi korespondent 
saski, że ministerstwo saskie wydało do podwładnych

sobie zarządów gmin poufny okólnik, którego treść 
;est mniój więcój następująca: „Wojsko saskie jest 
zarażone żywiołem socyalistycznym więcej, aniżeli 
rządowi jest miłem; monarchiczne usposobienie wojska 
pozostawia wiele do życzenia: odkryto już ślady za- 
kaptnrzonój agitacyi przeciwko przysiędze dla cho­
rągwi itd. Zarządy gmin mają na drodze służby 
wskazać tych młodzieńców, mających iść do wojska, 
którzy trudnią się propagandą socjalistyczną, śpie­
wają tego rodzaju pieśni, albo w inny sposób obja­
wiają podobne usposobienie.“ Że w Saksonii kwi­
tnie socjalna demokracja, dodaje „Germania“, o tóm 
wszyscy wiedzą, ale do czego zmierza ów poufny 
cyrkularz ? Czyby owi znamieniem Kaina napiętno­
wani żołnierze mieli się szeregować we własnych 
pułkach ? albo czy mają być wykluczeni od zaszczytu 
noszenia królewskiego munduru ? Wreszcie zauważa 
„Germania“, że nie zbywa już i na socjalistycznych 
zarządach gmin.

Paryż, 15 kwietnia. Deputowany Lockroy 
wygłosił na posiedzeniu wydziału, mającego wybrać 
komisją marynarkową, bardzo namiętną mowę, w któ- 
rój wywodził, że delegacja, która się udała do Tu­
lono, znalazła tamtejsze stosunki w gorszym jeszcze 
stanie, jak przypuszczano. Lockroy złożył przewo­
dnictwo, ponieważ zganić mań zachowanie się kilku 
członków wydziału.

Paryż, 15 kwietnia. Gubernator sudański do­
nosi, że francuzkie wojsko pobiło 23 i 25 marca 
Tnaregów i Goundam (?), 120 poległo na pobojowi­
sku ; po stronie francuzkiój jest dwóch żołnierzy ran­
nych.

Paryż, 15 kwietnia. Rząd wniósł do budżetu 
na r. 1895 pozycyą l1/» miliona, która ma być roz­
dzielona pomiędzy 35,000 pensyonow&nyeh członków 
towarzystw robotniczych, mających na celu popieranie 
swych członków.

Rzym, 14 kwietnia. Hiszpańscy pielgrzymi 
przybyli dzisiaj do Civita Veechia i kilkoma pocią 
gami kolei żelaznój udali się do Rzymu.

Ojciec św. przyjmował dzisiaj Arcybiskipa Se­
willi.

Rzym, 15 kwietnia. Dzisiaj przed południem 
w Bazylice Watykanu został Jan Davila Diego 
z Kadyksu wyniesiony do rzędu błogosławionych. 
Na uroczystości, która trwała przeszło dwie godziny, 
było obecnych 7000 pielgrzymów hiszpańskich, 20 
hiszpańskich Biskupów, dalój hiszpański ambasador 
z persoDałem ambasady i tysiące widzów. Po połu­
dniu Ojciec św. udał się do kościoła św. Piotra i 
przed ołtarzem, urządzonym na cześć Davila, odmó­
wił modlitwy.

Rzym, 14 kwietnia. Matematyk książę Bal- 
dassere Boncompagui umarł wczoraj wieczorem.

Kair, 15 kwietnia. Gabinet Riaz baszy wrę­
czył prośbę o dymisyą, którą też kedyw przyjął. 
Kedyw, porozumiawszy się z lordem Cromerem, po­
wierzył Nubar baszy utworzenie nowego gabinetu.

Londyn, 14 kwietnia. Wczoraj przedłożył 
rząd w Izbie gmin projekt ustawy, dotyczącój list 
wyborczych. Obrady nad projektem tym rozpoczuą 
się 23 b. m.

Paryż, 15 kwietnia. Dzisiaj nadeszło z Bra­
zylii kilka wiadomości niepomyślnych dla powstań­
ców. Wedle jednój depeszy eskadra Peixoty miała 
zająć powstańczy okręt „Aąuidaban“ w pobliżu 
Santa Oatharina. Wedle innych admirał Mello wy­
lądował na granicy uruguajskiój i poddał się rządowi 
uruguajskiemu.

Stan oblężenia w Brazylii został przedłużony 
do 30 czerwca.

W Rio wybuchło częściowe przesilenie mini- 
steryalne.

Wedle wiadomości z Buenos Ayres, admirał 
du Gama ogłosił protest przeciwko komendantowi 
okrętu portugalsk ego „Mindella8, skarżąc się, że 
pomimo zezwolenia rządu argentyńskiego, nie po­
zwala on dezerterom brazylijskim wylądować.

Walencya, 14 kwietnia. Spokój wszędzie 
przywrócony. Wdrożono śledztwo w celu wykrycia 
winnych podczas ostatnich demonstraeyi.

Rzgm, 14 kwietnia. Komisya dla przygoto­
wania fin&nsowój reformy uchwaliła sprawozdanie 
swego przewodniczącego Vaccelliego, który bez włó­
cznie przedłożył je Izbie.

Budapeszt, 14 kwietnia. W Izbie deputo­
wanych motywował Ugron wotum nieufności dla 
rządu z powodu jego zachowania się podczas po­
grzebu Koszuta. Prezes ministrów Wekerle, wśród 
oklasków prawicy, a wrzawy na lewicy, oświadczył, 
iż nie może się zapuszczać w polemikę z Ugrone®, 
gdyż zdaje się on nie mieć jasnego pojęcia o stano­
wisku i obowiązkach konstytucyjnego rządu, gdyż 
rząd jest piastucem władzy wykonawczój i zostaje 
pod kontrolą reprezentaeyi narodu. Korony nie 
można przedstawiać tak, jakoby była ona tylko 
prostym symbolem, pozbawionym wszelkich praw. 
Rząd wiedział z góry, że, cokolwiek uczyni, to się 
wyda jednym za mało, drugim za dużo, gdyż Koszut 
był z jednój strony osobistością wielką, ale z drugiój 
strony aż do śmierci pozostał on przeciwnikiem 
prawnego porządku Węgier. (Oklaski z prawicy.) 
Byłoby wielkiem tchórzostwem, gdyby nie dano wy­
razu pietyzmowi dla Koszuta, ale byłoby jeszcze 
większą polityczną słabością, gdyby się chciaso 
kierować tylko sentymentalnością i wstrząsano za­
ufaniem w stałość publicznych stósrtpków.

Izba w imiennem głosowaniu odrzuciła 218 
głosami przeciw 114 wniesione przez Ugrona wotum 
nieufności. Nieobecnych było 120 posłów.

Cetynia, 14 kwietnia. Ze Skutari wyruszyło 
na granicę czarnogórską kilka batalionów piechoty i 11 
dział. Wszyscy przywódzcy szczepów albańskich 
zostali innemi osobistościami zastąpieni.

Madryt, 14 kwietnia. Izba deputowanych. 
Minister spraw zewnętrznych zaznaczył w odpowiedzi 
na odnośną interpelacyą, że rząd nie czuje się za­
chwianym wskutek wybrania komisyi nieprzyjaznó, 
traktatom handlowym i że dopiero wtedy poda się 
do dymisyi, gdy nie będzie miał w parlamencie 
większości.

Nowy Jork, 14 kwietnia. Gromada z 500 
robotników złożona przeciągała wczoraj przez po­
łudniową część okręgu węglowego, nie dopuszczając 
się jednak poważniejszych wybryków.

Dzisiij parowiec „Gascogne“ wywiezie ze 
Stanów Zjednoczonych 3,200,000 dolarów.

Sztokholm, 14 kwietnia. Dzienniki donoszą,

że norwegska lewica stortingu postanowiła jedn 
;łośnie zaprojektować w budżecie na r. 1895 pozycyą 
iDnsulatów (nieistniejących jeszcze).

Londyn, 14 kwietnia. Znany włoski anar­
chista Francesco Polti został przy aresztowany 
onegdaj w Farriegdonstreet. Miał on przy sobie 
ćombę. W pomieszkaniu jego znaleziono chemikalia 
i pisma anarchistyczne.

Walencya, 16 kwietnia. Rząd usunął cywil­
nego gubernatora Walencyi z powodu rozruchów 
irzeeiwko hiszpańskim pielgrzymom.

Towarzystwa i Spółki.
* Dochodzi nas następująca

Odezwa.
W drugiej połowie lip ca, 18, 19, 20 i 21 r. 

b. podczas wystawy krajowej ma się odbyć we Lwo­
wie VII zjazd przyrodników i lekarzy polskich, 
w którym nauki weterynaryjne będą miały osobną 
dla siebie sekcyą. Przypominając o tem Szanownym 
P. T. Kolegom i gorąco zachęcając do łaskawego 
jak najliczniejszego współudziału w pracach sekcyi 
weterynaryjnej, upraszam o wczesne zgłoszenie swego 
uczestnictwa wprost pod adresem niżój podpisanego.

Adres: Lwów, ul. Kochanowskiego 33.
Przewodniczący sekcyi weterynaryjnej

Prof. Stanisław Królikowski.

Z lwowskiej wystawy krajowej.
Sprzedaż stałych kart wstępu (permanentek) na cały 

czas trwania wystawy odbywa się począwszy od dnia 16 
kwietnia r. b. w biurze dyrekcyi wystawy (nl. Jagielloń­
ska 15 I p.) od godziny 3 do 5 po południu. Przypada- 
jącą należytoćć złożyć należy wraz z fotografią formatu 
wizytowego, zaopatrzoną na odwrotnej stronie w czytelnie 
napisane imię i nazwisko, poczem po upływie 24 godzin 
nastąpi wydanie odnośnej karty wstępu.

Permanentki te uprawniają właściciela do wolnego 
wstępu na plac budowy jnż z dniem nabycia w wszystkie 
dni z wyjątkiem tych, w których rozporządzeniem dyre. 
kcyi wstęp na plac budowy wzbronionym zostanie.

We Lwowie, dnia 15 kwietnia 1894. 
Marchwicki, J. K. Zieliński,

dyrektor wystawy. sekretarz wystawy.

Konkurs literacki.

Redakcya „Czasu" ogłasza uiniejszóm konkurs na 
napisanie noweli, szkicu literackiego, lub w ogóle „felie­
tonu.“ Rozmiary mają wynosić (koło 600 wierszy druku 
zwykłego, jaki w dziennika tym jest nżywany. Treśó 
zostawiona zupełnie do woli autorów. Termin konkursu 
upływa dnia 15 maja. — Artykuły oryginalne winny być 
przed upływem tego terminu nadesłane w odpisie czytel­
nym do redakcyi „Czasu“ bezimiennie z godhm i z do­
daniem zamkniętój koperty, temże godłóm zaopatrzonej, 
a zawierającćj nazwisko antora. W końcu miesiąca maja 
wynik konkursu ogłoszonym zostanie w „Czasie.“

Za najlepszy i celom felietonu dziennika najbardziej 
odpowiedni utwór wypłaci redakcya „Czasu“ autorowi na­
grodę złr. 100, za drugi do tych celów najbardziej się 
zbliżający złr. 50. Redakcya zastrzega sobie pt a wo pier­
wszeństwa do ogłoszenia w „Czasie“ za wypłaceniem zwy­
kłego honoraryum wszystkich tych nadesłanych utworów, 
zarówno nagrodzonych, jak i innych, które ozna za od­
powiednie. 

miejscowa, prowiiioyoMlaa i zagraniczna,

Uczmy dzieci nasze czytać i pi­
sać po polsku!

poniedziałek 16 kwietnia
* Doniesienia urzędowe kościelne. Archidyecezj» 

Poznańska.
Dnia 27 marca r. b. powierzono ks. Miśkiewiczowii 

wikarynszowi w Pniewach, tamtejszą prebendę św. Ducha 
w komendę.

* Pan prof. Jaroczyński wystawił na wiel­
kiej sali bazarowój obraz olejny wielkich rozmiarów 
przedstawiający Chrystusa Pana na krzyżu, a u Je?® 
stóp klęczącą niewiastę, która modli się wyrażam1 
„Jezu Chryste zmiłuj się nad nami!“ Postać Syn* 
Bożego wyraża wielką boleść, a malarzowi udało 
się przy całym realiźmie, z jakim traktuje sOT 
przedmiot, zachować Chrystusowi piętno idealnój P®' 
staci Syna człowieczego, który na krzyża cierpi 
odkupienia rodzaju ludzkiego. Tło obrazu zastos®' 
wane jest wiernie do słów Pisma św., które P®' 
wiada, że w chwili zgonu Chrystusa Pana słoń®1 
jasność swą zawarło, ziemia się rwała, łamały sk&O 
W dali widnieje na lewo Gewont i inne szczyy 
tatrzańskie, plac Saski ze znaną kolumną, rato» 
poznański itd. Twarz kobiety, klęczącój u sto 
krzyża, z palmą i krepą u nóg wyraża wielki W 
ale zarazem zupełne poddanie się woli Bożój. N&P1; 
na wspaniałój ramie „Jezu Chryste zmiłuj się 
nami!“ modelowany bardzo gustownie przez sa®e» 
malarza. Pierwsza litera (J) przestawia Chrysto 
zmaitwychwstałego. Przy literze C zamieszczą 
emblemata wiary, nadziei, miłości; u góry nar»® 
gwiazda jako zapowiedź lepszój przyszłości. 0°* 
swój zamierza prof. Jaroczyński wysłać za d«» 
godnie do Lwowa na wystawę. Tymczasem ®°J. 
go będzie od jutra oglądać na sali Bazaro*' 
Wstęp wynosi 50 fen., dla uczniów i uczennic 251 
Nie wątpimy, że publiczność podąży do Bazaru, 
zobaczyć ten piękny utwór naszego wielkcpols*iei I 
artysty. (i

* Teatr polski w Poznaniu. Jutro we wtór® 
pierwszy występ gościnny panny Tekli Trapsz^ff 
artystki teatru krakowskiego, komedya K. 
„Pierwiosnki,“ operetka Snppógo: „Bursze“ i 
Blizińbkiego : „Dzika różyczka.“ P. Trapszówna 0 j 
w „Pierwiosnkach8 rolę Tosi, a w „Dzikiój iW 
rolę Róży.

Abonament uchylony.
W środę komedya Michała Wołowskiego: o 

anioły.“ Rolę Jadzi odegra p. Trapszówna,



* Wystawa Sztuk pięknych w teatrze polski« jest 
otwartą co wtorek, czwartek i sobotę od godziny 11—1 
ff południe, a w niedziele i święta od 12 do 2 po 
południu. Bilet wejścia 20 fen., a dla dzieci 10 fen.

Członkowie za okazanie« biletu tegorocznego mają 
wstęp wolny.

* Najnowszy numer „Kościelnego Dziennika Urzę­
dowego“ dla archidyecezyi Gnieźn. i Pozn, zawiera ency­
klikę Ojca św. do Biskupów polskich w 3 językach : ła­
cińskim, polskim i niemieckim. Z rozporządzeń urzędo­
wych przytaczamy następujące:

Dotyczy probostwa w Krobi. Odnośnie do de­
kretu św. Stolicy Apostolskiej z dnia 17 lipca 1893 pu­
blikowanego w „Kościelnym Dzienniku Urzędowym“ z dn. 
26 października i dołączonego doń pisma naszego z dnia 
26 września 1893 podaje się niniejszćm do wiadomości, 
iż królewski rząd oświadczył swą zgodę z obecną regula- 
cyą stosunków parafialnych w Krobi ze zastrzeżeniem, że 
się tóm nie przesądza dotychczasowym prawom państwa, 
patrona i interesowanych instytncyi parafialnych.

Poznań, 21 marca 1894.
Arcybiskup Gnieźnieński i Poznański.

t F 1 o r y a n.
Dotyczy Franciszka Obarskiego. Wszystkim 

Rządzcom obydwóch archidyecezyi polecamy, aby przez 
trzy po sobie następujące niedziele z ambon wzywali pa­
rafian swoich do doniesienia sobie, czy nie mają wiado­
mości o miejscu pobytu Franciszka Obarskiego, ku­
śnierza z zawodu, i aby, nie otrzymawszy żadnćj na tej 
drodze wiadomości, przejrzeli księgi zmarłych od r. 1872 
i event, sepnlturę jego do odnośnego Konsystorza przesłali.

* Tutejszy powiatowy inspektor szkólny p. Schwalba 
wystósował do rektorów i nauczycieli głównych przy szkło- 
łach ludowych w powiecie poznańskim okólnik w sprawie 
nauki języka polskiego. P. Schwalbe rozporządza w swem 
piśmie, że w bezpłatnych szkołach poznańskich, w których 
na stopniu średnim i wyższym udzielaną bywa nauka re. 
ligii w języku polskim, mają być niezwłocznie zaprowa­
dzone dwie lekcye języka polskiego dla klas 4 i 3. Po­
trzebny na ten cel czas ma być zyskany przez zniesienie 
1 lekcyi kaligrafii i 1 lekcyi rysunków, lecz wolno kiero­
wnikom szkół — jeżeli uznają za stósowne — przeznaczyć 
na tę naukę dwie inne lekcye. Kurs tćj nanki jest dwu­
letni, a dzieci, które na wniosek ustny lnb piśmienny 
rodziców do nićj przypuszczone zostały, zobowiązane są 
uczęszczać na nią regularnie. Zwolnienie może nastąpić 
tylko na końcu półrocza, zatem na św. Michał lub Wielka­
noc. Lekcyi tych, które ograniczać się będą do czytania 
i pisania, mają udzielać nauczyciele znający dokładnie 
język polski. Za podręcznik ma służyć Kasińskiego: 
„Książka do początkowego czytania“. W końcu żąda 
pan Schwalbe, żeby lekcye polskie postawiono na osta­
tnim planie nanki.

Okólnik pana Schwalbego rozciąga się tylko na te 
dzieci polskie, które w oddziale średnim lnb wyższym po­
bierają naukę religii w języku ojczystym, wyklnoza zaś 
dzieci polskie wcielone pod różnemi pozorami do oddzia­
łów uczących się religii po niemiecku. Ponieważ te osta­
tnie przygotowują się po za szkołą do sakramentów św. 
po polsku i po polsku się modlą, a zaprowadzona świeżo 
nauka języka polskiego ma właśnie uzdalniać dzieci do 
skutecznego korzystania z nanki religii, przeto wszystkie 
dzieci polskie, które niesłusznie, jedynie w celach germa- 
nizacyi włączono do oddziałów niemieckich, będą pokrzy­
wdzone. Jeżeli intencya reskryptu ministeryalnego ma być 
uczciwie i sumiennie spełniona, to każde dziecko modlące 
się w domu po polsku, powinno być usunięte z oddziału 
niemieckiego i przekazane oddziałowi polskiemu. Podobno 
niektórzy rektorzy liczą na to, że wieln rodziców Pola­
ków nie postara się dla swych dzieci o pozwolenie pobie­
rania nanki języka polskiego, i dla tego zamyślają ją 
urządzić w bardzo szczupłej liczbie oddziałów. Mamy na­
dzieję, że rodzice Polacy zawiodą podobne oczekiwania i 
wszyscy spełnią względem swych dzieci obowiązek rodzi­
cielski, zgłaszając się natychmiast do odnośnego rektora 
z właściwym wnioskiem.

* Walne zebranie Towarzystwa Naukowćj Pomocy 
imienia Karola Marcinkowskiego odbędzie się w czwartek, 
dnia 19 b. m. o godzinie 4 po południu na wielkiej sali 
Bazarowój.

* Walne zebranie komitetu Towarzystwa Pomocy 
Naukowćj Im. K. Marcinkowskiego na miasto Poznań od­
było się w czwartek po południa o godz. 5 w lokalu Koła 
Towarzyskiego w Bazarze przy bardzo nielicznym udziale 
członków. Zebranie zagaił prezes dyrekcyi komitetu pan 
dr. Heliodor Święcicki, wyrażając ubolewanie, że członko­
wie w mieście Poznaniu tak mało okazują interesu dla 
rozwoju Towarzystwa.

Na przewodniczącego walnego zebrania nproszono 
p. dr. Święcickiego, który do pióra powołał pana Szczer- 
bińskiego.

Po odczytaniu i przyjęciu protokułu z zeszłorocznego 
walnego zebrania i po uczczeniu pamięci zmarłych człon­
ków Towarzystwa przez powstanie z miejse, odczytał se­
kretarz komitetu p. Bernard Chrzanowski następujące spra­
wozdanie z czynności dyrekcyi w roku ubiegłym :

Komitet składał się w ubiegłym roku z dr. Helio- 
dora Święcickiego jako przewodniczącego, adw. Ludwika 
Cichowicza jako jego zastępcy, adw. Bernarda Chrzanow­
skiego jako sekretarza. Urząd kasyera sprawowało dwóch 
członków komitetu: p. Stanisław Mann zbierał składki 
z miasta Poznania i zwracał zebrane do kasy głównśj 
Dyrekcyi, a p. Jarosław Leitgeber wypłacał stypendya. 
Oprócz wymienionych należeli p. Albin Andruszewski, 
ks, penitencyarz Antoni Stychel, ks. dr. Hejnowski i pan 
Józef Sobecki. Dwaj ostatni wstąpili do komitetu w ciągu 
ubiegłego roku na mocy — uznanej przez komitet za po­
trzebne — kooptacyi.

Posiedzeń odbył komitet ośm.
Czynność komitetu zwyczajna polegała jak zwykle 

na przeglądaniu świadectw stypendyatów, odsyłaniu ich do 
Dyrekcyi z odpowiedniemu uwagami i wnioskami, na po­
lecaniu Dyrekcyi młodzieży zglaszającćj się przez komitet 
o pomoc jak i również na dozorowaniu stypendyatów. 
Z postępów tychże można być w ogóle zadowolniony.m. 
Zganiona w zeszłorocznem sprawozdaniu wielka ilość nie­
dostatecznych stopni w języku polskim zmalała widocznie.

Oprócz tego zajmował się komitet przedewszystkiem 
sprawą kasy, względnie sprawą powiększenia liczby skład- 
kujących. W tym celu podzielił komitet miasto na trzy 
okręgi a mianowicie:

Okręg I miasto na prawym brzegu Warty.
Okręg II dolna część miasta na lewym brzegu od 

placu św. Wojciecha, ulicami Wilhelmowską, Podgórną, 
Półwiejską do bramy Wildeckićj.

Okręg III górna część miasta na lewym brzegu po 
tza wymienionemi ulicami
1 powierzył każdy okręg osobnemu delegatowi i to :

Okręg I księdzu dr. Hejnowskiemn,
'Okręg II p. Józefowi Sobeckiemu,

Okręg III p. Stanisławowi Mannowi.

Komitet zajął się wydrukowanie« stósownej ode­
zwy wraz z deklaracyą przystąpienia do Towarzystwa, 
która delegatom rozdana, przez nich rozesłaną została.

Z powodu tej reformy, zdaje się, liczba członków 
zwiększyła się w końca roku o kilku. Chociaż bowiem 
straciliśmy przez śmierć członków dziewięciu, ś. p. Edm 
Calliera, aptekarza Jagielskiego sen., prof. Teodora Ja 
kowickiego, sędziego Mieczysława Dyakowskiego, Włady­
sława Mottego, prof. Ludwika Rzepeckiego, ks. Stanko- 
wskiego, hr. Szołdrskiego i Serafina Żychlińskiego, chociaż 
z listy trzeba było skreślić trzech, a do innych powiatów 
przeniosło się dziewięciu, tak że ubyło razem dwudziestu 
jeden, to jednak, ponieważ przybyło nowybh dwudziestu 
pięciu, wzrosła liczba członków o czterech, tak że wyno­
siła przy końcu roku razem 287. Jest to od lat pięciu 
pierwsze, choć nie wielkie zwiększenie się liczby składkn- 
jących.

Do kasy Towarzystwa wpłynęło wprawdzie pomimo 
to w pierwszem półroczu 1271, w drugiem 1167, razem 
tylko 2438, a zatem o marek 105 mniej niż w roku 
zeszłym. Tłomaczy się to jednak przedewszystkiem 
głównie tem, że nowo zjednani członkowie dopiero 
w końcu ubiegłego roku do Towarzystwa przystąpili, jak 
również stósunkowo większą liczbą zaległości, niż w latach 
ubiegłych.

Z zaległości, które jeszcze do kasy wpłynąć mogą, 
przeniesiono bowiem na przyszły rok 426 marek 50 fen., 
o 125 marek więcej jak w roku poprzednim. Ze star­
szych zaległości trzeba było wreszcie już to skutkiem 
śmierci lub zmiany stosunków majątkowych umorzyć 140 m., 
o ośm marek więcej niż w zeszłym roku.

Rewizya kasy za rok 1893 uskuteczniona została 
w dniu 12 b. m. przez pp. S. H. Hoffmanna i Jarosława 
Leitgebra.

Sprawozdanie powyższe przyjęło walne zebranie bez 
dyskusyi; sprawozdanie komisyi rewizyjnej odczytał p. Ja­
rosław Leitgeber.

Na wniosek komisyi rewizyjnej udzielono dyrekcyi, 
a mianowicie skarbnikom pokwitowania.

Nastąpił wybór nowej dyrekcyi. Na wniosek pana 
Fr. Dobrowolskiego, poparty przez p. radzcę dr. Ziele- 
wicza, wybrano ponownie całą dotychczasową dyrekcyą.

Do kom!syi rewizyjnćj wybrano pp. Stanisława 
Kasprowicza, Hoffmanna i ks. Michała Wituskiego.

Przy wnioskach członków obradowano nad sposobem 
spisywania protoknłów walnych zebrań i ściągania składek 
zaległych, poczem przewodniczący zamknął walne zebranie 
o godzinie pół do 7.

Na wniosek p. radzcy Sczanieckiego wyrażano dy­
rekcyi uznanie za jej pełną poświęcenia pracę przez po­
wstanie z miejsc.

* Zwracamy uwagę czytelnikom na ogłoszenie pana 
Mondrego, który ma wyłącznie na składzie znakomitą 
reprodnkcyą portretu Najprzewielebniejszego ks. Arcy- 
pasterza, wykonaną świetnie w artystycznym zakładzie 
Eekstein w Berlinie. O portrecie tym napiszemy jeszcze 
obszernićj.

* Nieruchomość na Zagórzu nr. 13 wraz z placem 
budowlanym nr. 5 nabył na terminie snbhastacyjnym ogro­
dnik p. Bandurski ze Spławia za 8050 marek.

* Samobójstwo. W przeszłą sobotę powiesił się 
stróż foitu la pod Starołęką. Przyczyna samobójstwa nie­
znana.

* Pożar wzniecił wczoraj w sklepie należącym do 
drogeryi p. Jeszki przy ul. Wodnej przez nieostrość chło­
piec handlowy, zbliżywszy się z zapaloną zapałką do zło­
żonych tam materyałów palnych. Szybko zaalarmowana 
straż ogniowa ogień stłumiła, lecz mimo to strata jest dość 
znaczna.

* Jeżyce. O nieprawidłowościach zaszłych tam w 
ostatnich wyborach komunalnych piszą do „Dziennika 
Poznańskiego“:

„Z lichym bardzo dla nas rezultatem odbyły się, 
jak wiadomo, wybory uzupełniające do rady gminnćj 
z dnia 15 marca r. b. Dotąd rozporządzaliśmy w radzie 
gminnej większością, gdyż mieliśmy 8 radnych przeciw 
4 niemieckim. Skutkiem niepomyślnego rezultatu wyborów 
w II klasie wyborczej, w którćj — nieprawidłowo jak się 
poniżej wykaże — wybrano 2 Niemców, Niemcy mają 
obemie większość. Przepadliśmy w II klasie z następu- 
cych przyczyn. Nie stawiło się 2 wyborców polskich,
1 Polak, t. j. p. Koller, głosował ua Niemców i ten 
przechylił zwycięztwo na stronę niemiecką. Ale nie byłby 
się temu „Polakowi“ czyn ten niepolski udał, gdyby prze­
wodniczący gminy naszej p. Frydrychowicz, który mimo 
swego polskiego nazwiska i polskiego pochodzenia idzie 
zawsze z Niemcami ręka w rękę, nie był unieważnił gło­
sów 3 wyborców polskich dla tego, że nie opłacili po­
datków. Tymczasem uznał aa ważny glos pewnego wy­
borcy niemieckiego, mimo, że ten również nie zapłacił 
podatku.

Kiedy podczas aktu wyborczego polscy wyborcy za- 
protestowali przeciw ważności owego głosu wyborcy nie­
mieckiego, p. Frydrychowicz oświadczył kategorycznie i 
urzędowo, że wyborcza ów zapłacił podatek. Tymczasem 
pp. dr. Kożuszkiewicz i Jakubowski zaraz po wyborach 
zrewidowali książki podatkowe gminne i przekonali się na­
ocznie, że podatki przez rzeczonego wyborcę niemieckiego 
nie były zapłacone.

Komitet wyborczy polski zaniósł więc do rady gmin­
nej protest przeciw ważności wyborów w II klasie wy- 
borczćj. Ale i temu umiał zaradzić p. Frydrychowicz. 
Wprowadził naprzód nowowybranyeh radnych w urzędo­
wanie — między nimi także tych radnych, przeciw któ­
rych wyborowi skierowany był protest wyborców polskich 
— i Niemcy, mający w ten sposób w radzie gminnej 
większość, protest odrzucili.

Sądzę jednak, że na tem ani nasz komitet wy­
borczy, ani wyborcy polscy nie poprzestaną. Ponieważ 
rada gminna protestu naszego nie uwzględniła, przeto na­
leży nam się udać z protestem do wyższej instancyi. 
Pierwszą instancyą apelacyjną od uchwały rady gminnćj 
jest p. landrat, do niego więc udać się musimy, przede­
wszystkiem zaś należy nam zażądać przeprowadzenia 
śledztwa przeciw przełożonemu gminy, p, Frydrychowi- 
czowi, za to, że urzędowo podczas aktu wyborczego 
oświadczył, iż ów wyborca zapłacił podatki, podczas 
gdy ich faktycznie przed wyborami nie zapłacił. 
Jeżeli zaś ów wyborca niemiecki przypuszczony został do 
głosowania, choć podatków nie zapłacił, to tak samo po­
winien był p. Frydrychowicz przypuścić do głosu owych 
3 wyborców polskich, którzy podatku nie zapłacili i któ­
rych p. Frydrychowicz do głosu nie przypuścił. Gdyby 
ci mogli byli brać udział w glosowaniu, lub gdyby ów 
niemiecki wyborca dla tćj samej przyczyny, co owi 3 wy­
borcy polscy, nie byl przypuszczony do głosu, zwycięztwo 
wyborcze w II klasie byłoby po naszćj stronie.

Udać się więc należy z protestem przeciw wyborom 
nieprawidłowo w II klasie odbytym do p. landrata. 
a gdybyśmy u niego nie mieli nic wskórać, do wyższej 
instancyi — i przejść wszystkie inBlaneye, aby stała się

nam sprawiedliwość. My niczego innego, jak 
prawiedliwośei, nie chcemy.“

* Jeżyce. Wszystkim, którzy jakikolwiek udział 
brali w obchodzie uroczystości Kościuszkowskiej w Jeży­
cach pod Poznaniem i do uświetnienia tejże się przyczy­
nili, składa najserdeczniejsze podziękowanie

Komitet.
* Sw. Łazarz. Tutejs« rodzice polscy, których 

dzieci zmuszone są chodzić na lekcye religii, wykładanćj 
po niemiecku, gdzie zamiast prawd wiary, nczą się bez­
myślnego recytowania wyrazów niemieckich, wystósowali 
do rejencyi następującą petycyą o zaprowadzenie w szkole 
dla uczniów polskich nauki religii w ich języku oj­
czystym :

„Sw. Łazarz pod Poznaniem, 14 kwietnia 1894. 
Do

Król. Wysokiej Rejencyi
w Poznaniu.

Z 500 mnićj więcćj dzieci uczęszczających do szkoły 
gminnej na św. Łazarzu pod Poznaniem jest około 120 
polskiej narodowości i rzymsko-katolickiego wyznania. 
Tymże polsko-katolickim dzieciom bywa w szkole nanka 
religii św. na wszystkich stopniach udzielaną w niemieckim 
języku. Z przykrością i wielkim żalem przekonaliśmy 
się, że dzieci nasze z wykładu takiego bardzo mało ko­
rzystać mogą, że moralność ich zamiast się podnosić, 
upada i że — nie umiejąc czytać po polskn — nie mo­
gły się należycie przysposobić do Komunii św., ani 
z książki do nabożeństwa zanosić modłów do Boga.

Nauka religii św. i tak bardzo trudna do zrozu­
mienia dla dziecięcych umysłów, jest jeszcze więcej utrud­
nioną, gdy im jest podawaną w języku dla nich obcym, 
w języku, którego się dopiero w szkole uczą. Dla tego 
tćż, skoro tylko rozporządzenie ministeryalue z dnia 11 
kwietnia 1891 r. dało nam możność udzielania naszym 
dzieciom lekcyi języka polskiego prywatnie w budynku 
szkolnym, natychmiast lekcye takie zaprowadziliśmy i bez 
przerwy przez 3 lata nanki polskiego języka udzielać 
kazaliśmy w tem przekonaniu, że tym sposobem dopomo­
żemy przynajmnićj dzieciom naszym do zrozumienia fun­
damentalnych prawd wiary i że tak przyczynimy się do 
podniesienia ich moralności.

Świeżo wydane rozporządzenie ministeryalue z dnia 
16 marca r. b. i tę możność nam odbiera, a dzieci nasze 
pozostają bez sposobu nauczenia się pisać i czytać 
po polsku. Taki stan musi jak najfatalniejsze skutki wy­
wrzeć na młodociany nmysł naszych dzieci. To też my 
rodzice i opiekunowie poruczonych naszćj pieczy dzieci 
jesteśmy zaniepokojeni o ich doczesną i wieczną przy­
szłość.

Stosunki te zmienić na lepsze leży w mocy Wy30- 
kićj Król. Rejencyi, to też ndajemy się do nićj z uniżoną 
prośbą o łaskawe wydanie rozporządzenia:

1) iżby nanka religii św. polsko-katolickim dzie­
ciom tntejszćj szkoły na wszystkich stopniach udzie­
laną była w języku polskim i

2) aby przynajmnićj w dwóch godzinach tygodnio­
wo — jak to rozporządzenie ministeryalne z 16 marca 
r. b. zezwala — nanka polskiego języka w plan 
szkolny weszła.
Z podobną petycyą udaliśmy się również i do na­

szego księdza Arcypasterza.
Mamy nadzieje, że Wysoka Rejencya prośbę naszą 

łaskawie wysłuchać raczy i tym sposobem da naszym 
dzieciom możność korzystania z dobrym skutkiem z udzie­
lonej nanki religii i przyczyni się do większego ich umo- 
ralnienia. “

(Podpisy.)
Nie wątpimy, że za tym przykładem pójdą rodzice 

Polacy z Jeżyc, Górczyna, Wildy, Rataj itd. i zwrócą 
się z podobną prośbą do rejencyi.

* Wlepianie znaczków do kart kwitowych manstać. 
Niejakiś dr. Ernest Lehm;nu wynalazł automat, który za 
wrzuceniem do niego 20 fen. wyciska stępel i zapropono­
wał kolegium prezydyalnemn parlamentu, żeby przyrządu tego 
użyto do stęplowania kart kwitowych. Ponieważ byłoby po­
trzeba 10,000 takich automatów, a każdy z nich kosztuje 
100 marek, przeto obliczono, że urząd zabezpieczenia 
oszczędziłby rocznie l1/2 m’liona marek.

* Wydany został zakaz przebywania granicy do 
Królestwa Polskiego przez komory celne w niedziele 
i święta ruskie. Rozporządzenie to nie odnosi się do ru­
chu kolejowego.

* Nowe agentury pocztowe otwarte zostały w Nie- 
wierza pod Brodami, w powiecie szamotulskim, w Rokitnie 
pod Przytocznią, w powiecie międzychodzkim, w Grudniu 
pod Bolewicami, w powiecie bukowskim, w Wycislowie 
pod Borkiem i w Plewiskaeli pod Komornikami, w pow. 
poznańskim.

’ Kalendarz. Jutro we wtorek dnia 17 kwietnia św. 
Aniceta i Rndolfa B.

Wschód słońca o godzinie 5 »innt Zachód o go­
dzinie 7 minut —.

Z pod Krotoszyna. Przed dwoma tygodniami 
odbyła się w okolicy uroczystość, którćj wiadomość i szcze­
góły zapewne szersze koło naszego społeczeństwa zajmie.

Byl to jubileusz 25 lat kapłaństwa, jaki obchodził 
czcigodny ks. proboszcz Józef Wróblewski w Lutogniewie 
dnia 29 marca r. b.

Dzień piękny usposabiał wszystkich do szczególnej 
radości. — Już od rana zbierali się parafianie Lutognie­
wscy i okoliczny lud do kościoła — tłumy roiły się jak 
na odpuście.

Przed 11 godziną zgromadzili się kapłani, dozór 
kościelny, rada parafialna z całą prawie parafią przed ple­
banią. Ks, dziekan Olyński w imieniu dekanatu i kapła­
nów sąsiednich złożył pierwszy w serdecznych słowach ży­
czenia Jubilatowi i ofiarował jako dar od Konfratrów pię­
kną białą kapę — bardzo dla kościoła potrzebną. — Na­
stępnie składali życzenia swoje w prostych a serdecznych 
słowach w imienin parafian jeden z członków dozoru ko­
ścielnego i przewodniczący reprezentacyi parafialnej, w do­
wód wdzięczności i »ilości dla Pasterza swego ofiarowali 
ozdobne krzesło (fotel) i srebrny pacyfikał.

Wzrnszającem było, gdy Jubilat ubrany w nową kapę, 
przed samem odejściem do kościoła, klęknął przed staru­
szką matką swoją — która w tym dniu po ciężkićj cho­
robie prawie cudem wzmocniona, mogła brać udział w tćj 
wielkićj uroczystości — i odebrał od nićj błogosławień­
stwo, tem droższe, iż ojca dopiero przed kilkn miesiącami 
stracił.

W procesyi wprowadzono ks. Jubilata do kościoła. 
Po odśpiewaniu „Veni Creator“ odprawił ks. Jubilat 
w asystencyi ks. dziekana mszą św., wśród którćj ksiądz 
Wojciechowski, proboszcz z Benic wygłosił z gorącym za­
pałem kazanie o godności kapłańskićj i obowiązkach wza­
jemnych pasterza i parafian.

Po mszy św. odśpiewano „Te Deurn“ i odprowa­
dzono znowu jubilata w procesyi do plebanii, gdzie od 
progu podziękował ks. Jubilat a wzruszeniem za tyle do­

wodów życzliwości. Ponieważ to był czaB wielkanocny» 
kapłani wrócili do kościoła i wysłuchali wiernych przyby­
łych do spowiedzi św.

Do stołu gościnnego zasiadło 45 osób: z bliska i da­
leka przybyli konfratrzy, obywatele, przemysłowcy, gospo­
darze i rodzina.

Pierwszy toast wzniósł ks. Dziekan na zdrowie Ju­
bilata i zarazem oznajmił, iż Najprzew. ks. Arcypastern 
raczył także z wielkiem uznanie« cnót i pracy kapłań­
skiej ks. Jubilatowi przesłać swe życzenia. Ks. kanonik 
Kegel z Krotoszyna wzniósł zdrowie Jubilata, jako ucznia 
swego gi»nazyalnego. Ks. Jubilat zaś nawzajem podzię­
kował ks. Dziekanowi i ks. Kanonikowi. Goście bawili 
się wśród różnych toastów wesoło do późnego wieczora 
w uroczystym i serdeczny« nastroju.

Oby ten dzień był dla Jubilata, który znalazł tak 
wielkie uznanie pracy i zasług u wszystkich, zachętą do 
dalszćj gorliwości kapłańskiej w długie i najdłuższe lata, 
dla parafian zaś oby się stał nowy» węzie» jedności z pa­
sterzem swoim i wzajemnej njiłośei. — Niech Pan Bóg 
błogosławi Pasterzowi naszemft pomiędzy nami jeszcze 
w długie szczęśliwe lata.

Jeden z parafian.

Ostatnie telegramy.
Madryt, 16 kwietnia. Ojciec św. polecił wy­

razić rządowi hiszpańskiemu swoje zadowolenie z po­
wodu głosowania Kortezów i zachowania się rządu 
i prasy przy sposobności wydarzeń w Walencyi.

llzym, 16 kwietnia. W niedzielę byli obecni 
hiszpańscy pielgrzymi i 3000 innych osób w kościele 
św. Piotra modłom Papieża przed obrazem Davili. 
Ojca św. przyjmowano okrzykami. Ambasador hi­
szpański wyraził rządowi włoskiemu zadowolenie Hi­
szpanii z powodu zarządzonych środków i zachowania 
się ludności przy przybyciu hiszpańskich pielgrzymów.

Przybyli do Poznania.
Poznań, 15 kwietnia.

LUZIŃSKIEGO HOTEL FRANCUZKI. Koźmian 
z Warszawy, ks. prób. Dziubek z Łobżenicy, pani 
Iward z Moskwy, pani Bohnnes z Wągrówca, Ba­
rański z Szczecina, Górski z Warszawy, sędzia 
Shlüter z Zbąszynia, Treskow z Nieszawy, Zerenze 
z Rogoźna, Baucbwitz i Bernstein z Berlina.

KAMIEŃSKIEGO HOTEL VICTORIA. Telefon 84. 
Pani Kowalska z Wysoczki, pani Paliszewska z ro­
dziną z Hutki, Grabski z żoną z Kunowa, Piottnch- 
Knblicki z Smieszkowa, Chłapowski z Lginia, Kutz- 
ner z Wrocławia, Grossmann i Schmnlke z Obornik, 
Płoszyński z Nosalewa, Teichmann z Berlina.

ADAMCZEWSKIEGO HOTEL BERLIŃSKI. Pani Wę- 
clewska z Parczewa, panna Lux z Prus Zachodnich, 
Michalski z Królestwa Polskiego, Przyjemski z sio­
strą z Górki, Mackeprang z Dobieżyna, Le»p z Ber­
lina, Granass i Gnttmann z Wrocławia.

Gospodarstwo, handel i przemysł.
(X) Penafi, 16 kwieteia. (Sprawozdanie giełdowe)
Stan powietrza: pięknie.
Okowita: cicho-
Cena wypowiedz. —,—, Wypowiedziano —.—, w mlejącu 

(bei beciki) tow. opodat. 60 ta 46 80 m., 70-ta 27,30 m., kwiecień 
60-ta 46,80, 70-ta 27,30, m., maj 60-ta —m., 70-ta —m.

(Sprawozdanie n r z’ę d o w e.)
Okowita. Wypowiedziano —litrów. Cena wypo­

wiedziana —mrk, w miejzcn bez beczki 60-ta 46,80 mrk., 
70-ta 27.30 m.. kwiecień 50-ta —m.. 70-ta —.— mrk.

Ceny targowe w Poznaniu
d. 16 kwietnia 1884.

Pszenica . . 
. nowa

Żyto .... 
Jęczmień . . 
Owies . . . 
Groch wrzący

„ na paszę 
Kartofle . . 
Wyka . . .
Rzepik . . . 
Łubin żółty .

, niebieski

TOWAR

piękny średni pośledni

100 kilog. 14 20 13 60 12 80 — —
— — «— — — — —- —
11 30 11 10 — — — —
13 80 12 60 11 80 — —

- - 14 — 13 — 12 20 — —
- R — — — — — — — —

- — — — — — — —' —
- - — — — — — — — —
- — — — — — — — —

— — — — — — — —
- — — — — — — — —

- - — — — — — — — -

CNactesiano).
Cokolwiek się ogłasza

i zaleca publiczności szumnemi i przesadnemi reklamami to je­
dnak zawsze przezroczyste mydło Kryształowe 
Willi. Riegera w FranKfurcie nad Menem jest
i pozostanie najlepszem mydłem toaletowem, przyczem jest bar­
dzo oszczędnem, gdyż go bardzo powoli ubywa, chociaż się zna­
komicie burzy. Nabyć go można w każdym lepszym handlu 
perfumów. __________________________________ (i323)

FABRYKA
papierosów i tureckich ty tu n|i
(1017)

I. F. .T. KOMEWRZISSKI W DREŹNIE
zwraca Szanownym Amatorom łaskawą uwagę na swoje papie­
rosy i tureckie tytnnie, które w wszystkich główniejszych odno­

śnych handlach są do nabycia. Ceny nader umiarkowane.

Telegram giełdowy.
Kwilą,

Kurs r dnia 
szenloa słabo, 
a maj . . 
a lipiec • . 
yto słabiej, 
a maj . . • 
a lipiec • • 
lej rzep, słabo, 
a kwiecień maj 
a październik 
kowlta słabo.
¿sportowa . 
a kwiecień . 
a mai . . . 
a lipiec . . 
a sierpień . 
a wrzesień . 
pożywcsa , . 
iwles
a maj • . .
Wypowiedziano 
yta węcpli .
¿owity kw. ek 

, spoż
SBezefln, 16 kwietnia 1894 roku

6 kwietnia 1894 roku. (Kursa końcowe.)
14 16 13

Nicm.3%poi.pań. 88 20
143 - 144 - Consol. 47o • • 1C8 - 1
146 50 144 50 Consol. 3*/«% • 101 90 1

Pozn. 4°/0 1. zast. 102 90 1
124 - 123 - Pozn. 31/i°/ol>’Ia»- 88 20
126 - 125 50 Pozn. listy rent. 103 901

Poznań, oblig. . 97 60'
43 60 43 20 Anstr. banknoty 163 65 1
44 40 44 20 Austr. renta srhr- 94 40

Ros. banknoty . 219 50 2
30 30 30 20 Ros. listy zastaw. 104 20
36 - 34 9ü Pols. 4ł/ac7c 1- »»»• — —
36 30 35 20 Pols. likw.lis.zas. 64 50
36 10 36 - Węg.4°/o renta zł. 86 60
36 60 36 40 Węg.4n/0 „ kor. 91 50
36 80 36 70 Anstr. kred, akcye 214 —r -
50 - 49 90 Lombardy . . . 48 10

Disconto com. . 189 -
133 - — —

Usposobienie:
. 260 200 słabo.
. 40,000 30,000
, 0,000 0,000

14

97 60 
163 66 
84 60

66 90 
64 60 
9« 60 
91 

>14 
48

(Kursa końcowe.)

mezm.

3S
SS

Kurs z dnia 
szenioa słabo- 
i kwiecień-raaj 
a czerwiec-lipiec 
ytts słabo, 
a kwiecień maj 
a czerwiec-lipiec 
ićj rzep. spok.
& kwiecitu-maj 
a wrzes,-pazdz.

14

140 
143

119 
123

43 60| 
43 701

16

140 - 
142 60

118 
122 —

43 50 
43 50

Okowita
w miejscu eksport 
na kwiecień-maj 
na sierp.-wrzes.

Potroi»«
w miejscu , .

14

28 50
29 — 
31 10

9 10

16

28 50
29 -
30 80

9 10



■ (Bes gwarancji.) Czwarta klasa Í90 król. pruaklĄ loterjl.

(3) Berlin, dnia 13 kwietnia 1894 r-

Kumen, przy których wygrana nieoznaczona w nawi asach

wygrywają 210 marek.)

214 96 313 475 522 49 77 686 898 984 118054 55 187 95 364 604 710 
827 58 985 96 118072 194 227 [500] 57 316 22 516 37 706 44 899
114261 435 643 755 973 115091 311 33 [3000] 525 [500] 609 705 811 

92 240 " -----------------------11612
949 1180

117042 72 149 ! 69 449 66 88 512 35
99 156 [500] 241 322 467 569 84^119101 322

(2) (Popołudniowe ciągnienie)

(N( mera przy których wygrana nieozaa-zin 1 w n-wiasach 
wygrywają 210 marek.)

19 78 380 115 677 
226 37 321 564 630

712 61 
3 71

7 1110 237 379 772 2027 13 11 63
3»)*7 118 75 251 78 3(4 76 85 123 87

ono 763ä’ixSO 95 204 318 81 573 98 606 50 831 916 3180 215 16 301 
539 746 ».XXX¡ 14 97 121 301 88 115001 455 537 92 740 879 923 7107
27 2 3 ¡15000] 474 521 672 850 [15ÍXI] 903 r^O58 144 210 880 96 18» (7
67 123 78 292 512 64

19*159 264 310 404 545 15001 618 844 46 11048 96 99 112 42 203
17 31 321 115001 815 928 1 2142 235 [15001 39 50 98 326 33 485 587
1.3082 116 699 727 36 811 11339 63 181 757 900 53 1 5022 28 223 71 
80 [500] 565 71 93 639 799 827 37 88 10071 (5001 317 60 531 602 77
709 885 93< 11 [3000] 19 1 7002 13000) 173 93 537 662 710 58 828 73
1506 931 [154X11 32 92 184150 |.'itxxi] 152 73 717 (3000) 89 98 [300) 936
1500] 10012 109 96 337 11 630 781 863 84 !XX> 87

204122 32 11 67 11500) 111 226 318 677 859 73 21006 189 225
[3001 88 476 79 685 911 22443 75 186 268 |3000) 325 28 38 528 603 22 
55 I54MH»! 92 817 21 51 937 231416 29 70 88 533 39 53 621 767 805
11500) 61 923 52 2 13(13 27 186 562 762 883 (3000) 25002 60 189 336
91 517 841 76 2O(4(i 11500] 74 130 207 11 24 406 574 601 766 807 41 
5i 973 27114 368 469 70 521 846 52 79 28016 76 83 1300) 123 44 66 
319 420 96 692 722 *48 968 20037 53 71 153 216 46972 87 606 [3000] 
20 75»

30094 96 193 441 500 980 31009 38 134 66 561 99 608 806 34 918 
32120 569 798 825 927 33011 39 74 131 222 334 944 31098 252 93
111 520 22 762 35010 [50o] 70 611 43 89 [3000] 916 36189 227 67
92 f300) 354 411 636 940 (300) 78 [1500] 37232 111 971 38011 72 147 
65 354 728 [300] 33 945 89047 72 112 512 51 88 644 739

66 792 46084 213 93 346 73 546 59 747 57 929 17220 301 51 562 85 
883 48232 307 661 86 762 815 32 67 81 917 31 88 16112 94 266 [3000] 
325 77 80 669 70 [300] 736 88 933

54X1*4 158 [300] 221 [30001 55 71 371 400 555 81 796 809 91 98
78 928 69 52766 83251052 461 520 748 [3000] 821 [3000]

53109 221 325 414 16 684 759 837 74 986 93 54088 134 208 [30Ó] 322 
1300) 73 404 551 700 830 58 55242 371 409 19 [300J 516 823 72 962
.»6022 [3000] 72 150 225 313 539 95 [15001 733 897 913 57005 [3001 
171 260 328 416 558 76 714 812 [500] 89 912 [1500] 30 58062 175 258 
350 410 62 72 540 666 737 56107 55 95 248 [300] 378 92 705 857 

09*54 174 446 628 37 [5001 714 37 815 61152 366 660 748 920
[3001^02026 281 [500] 86 [1500] 466 668 710 884 904 92 68276 307
66 [uuoj 483 578 771 828 [3000J 58 996 64142 222 66 314 17 638 94
822 65073 254 57 301 614 42 751 883 66027 151 69 223 00 355 507
669 725 36 49 90 882 07107 [3000] 254 364 81 [500] 402 79 538 611
68082 84 [500] 183 226 660 64 957 69070 389 453 695 753 83 812 

70172 216 382 [300] 413 611 38 715 806 928 75 71009 562 011 37 
51 97 968 .99 »8014 38 56 177 381 493 511 659 711051 82 92 101 279 
84 ¡>42 600 80 897 916 77 95 »4022 71 113 29 212 386 [300] 426 770
921 »5011 143 I15(X)J 309 07 465 551 621 [5001 860 76057 797 821 42 944 77216 32 Î5001 44 98 357 585 617 48 813 »8120 57 210 71 597
659 79 78o 93 7 0050 337 404 617 91 764 96 847 982 85

80059 308 555 [1500] 697 13(H)] 876 81069 402 50 650 97 819 930
88222 55 72 325 43 69 441 58 520 27 [300] 44 806 811200 43 754 945

89 [500] 409 32 632 752 75 809 08081 318 34 37 55 454 78 545 76 [500 
666 796 »0048 51 152 358 444 39 80 667 755 976

100069 153 284 395 581 837 960 1 01196 211 671 820 925 29

111008 45 143

ti
180101 14 82 228 60 680 850 80 93 1 81119 26 51 57 316 29 758

SR .54 11500] 188138 22* 310 416 18 25 52 61 599 621 70S [3000] 40 
[1500] 92 903 183069 277 376 92 440 553 84 735 45 1 84149 57 267 
82 [500] 302 52 450 552 79 83 659 77 767 1 85027 125 70 [3001 229 312 
423 625 81 90 838 945 1 86216 642 744 127042 92 161 72 [500] 527 
605 [500] 36 785 884 968 89 90 128145 55 366 583 600 [500] 735 71859 
70 1 80121 [500] 38 [1500] 59 [3000] 67 76 320 89 468 571 617 [1500]
713 11500] 78 930

1110187 243 [300] 88 359 498 595 791 833 42 1:11039 127 256 443
[16001 48 72 659 1 88111 236 315 77 493 595 669 87 763 890 944
1113154 339 550 613 837 9*9 1111138 262 76 1115014 341 61 486 5*4
620 50 89 (3000) 761 180008 59* [IKK«] 741 867 1117251 545 910 58
1118245 317 22 74 978 1110198 99 230 32 88 [1500] 328 87 436 870
98 995

144X129 152 233 457 97 558 866 910 62 73 [5(MM>] 1 11067 198 250 
331 576 90 626 900 13 44 1 18143 71 358 [1500] 459 82 556 626 69 71.3 
9*1 1411O3r> 207 *6 I3IMI] 346 671 933 1 11031 126 27* 51(143 6*8 717 
804 1 45278 327 52 446 557 62 694 870 [300] 1441025 71 176 4.3Î *1
550 [300] 62 75 1 47037 53 61 153 445 566 605 19 710 24 864 [500] 70 
901 148064 138 97 211 455 643 6.3 774 828 149037 42 [1500] 120 94 
220 869 411 547 98 696 752

154X109 338 79 491 544 47 706 33 864 89 97 1 51087 214 16 811 36 39 
60 69 1 58375 434 556 84 703 88 821 15.3047 120 [3000] 45 269 433
66 514 629 89 766 822 1 54008 74 184 295 39S 420 2.3 531 63 654 [1500] 
783 811 918 1 55052 90 150 205 409 578 977 1 541070 75 802 50(1500] 
974 1 57052 156 79 296 424 508 12 769 94 834 79 158012 [300] 147
88 317 450 857 936 [3000] 159203 25 540 633 [1500] 86 820 82

1410102 62 95 289 Í500I 321 43 426 63 [500] 92 520 [1500] 24 76635 
747 OKO 1411046 47 147 263 308 1(18101 57 208 51 391 436 565 80 98 
632 37 754 874 1 0.3026 135 82 260 410 64 78 657 760 810 [3000] 994
104169 489 556 885 1 0505.3 559 87 663 759 [1500] 847 900 59 1 04X173 
254 57 441 78 703 34 47 1 0701.3 25 169 299 322 574 758 832 50 95
108034 152 63 70 271 391 400 19 24 581 602 10 708 91 969 1 00074
522 80 796

174X108 55 100 58 88 440 777 828 78 85 1 71115 279 339 »1 406
40 67 60S 821 172024 87 484 514 701 1711062 108 399 608 35 85 749 
848 1 74247 351 560 640 792 [1500] 175107 58 291 [3000] 498 517
700 70 [500] 1741140 [30001 58 [500] 75 272 338 433 92 526 813 1 77143 
227 575 91 620 911 178099 162 2.30 329 460 605 [1500] 54 179038 62 
83 131 271 552 75 635 77 95 767 83.3

1848118 63 IM 407 *07 923 1 81110 355 61 [3000] 481 [500] 607
912 154X11 27 134X1] 182091 144 48 79 [1500] 364 [1500] 479 732 908
1811022 [51X1] 213 417 02.3 800 84 1 84045 160 82 84 479 512 721 821
185607 106 20.3 56 .340 499 593 700 46 851 1841076 130 206 396 415
70 82 64.3 895 98.3 [1500] 187001 114 47 52 134XX1J (¡1 316 85 612 707 
.37 824 83 1 88110 14 301 462 597 600 56 761 869 948 [500] 180002 
24 118 252 1300] .313 755 842 947

11M1025 127 328 69 448 600 19 703 805 18 935 191082 732 62 96
920 192340 451 587 [3000] 98 684 780 1 911091 208 84 .397 462 623 
49 731 *6.4 31 191319 *16 96 195693 294 313 41 6* 663 *1.4 9.46 
1941235 335 400 51 651 726 914 64 1 97224 [3000] 496 [1500] 614 4 98300 
29 34 78 88 412 783 810 73 985 199197 223 26 33 45 405 512 608
[3ÍX1] 06 11500]

200011 23 232 524 623 33 784 930 291127 293 376 92 93 1300]
*44 988 292244 154X1] 62 104001 334 451 62 75 545 641 823 2911669
228 64 3 84 6 982 2941)3« 13000] 197 275 405 [500] 50 97 [500] 552 771 
8*0 2 9 5632 129 [1500 58 554 616 736 81X1 2941051 72 112 226 664
[500] 98 2 97222 326 44 59 484 [300] 508 42 621 13000] 48 55 86 779 
298068 69 138 66 [500] 211 69 464 637 69 98 787 845 976 2 99261 356 
535 52 652 717 808 56 84

2 1 9117 220 396 544 687 709 79 916 [500] 31 211148 212 28 345
463 84 550 75 88 675 780 93 803 21 2133 [1500] 201 [300] 15 384(1500) 
518 642 747 925 2111129 48 454 81 865 2 14045 100 37 94 455 595
783 827 215064 158 217 387 [300] 434 64 74 5.13 29 870 953 95 
2141076 79 233 62 370 469 610 703 840 46 79 940 91 217341 43 456 
*1 642 719 62 *67 91 933 41 2 18436 91 531 736 54 858 2 19080 152 
98 270 389 451 92 628 733

730 836
110102 73 233 81 86 347 598 [300] 751 98 969 72

V 220028 138 64 272 554 665 704 [300] 9 [1500] 13 48 95(780 89 
2210.32 43 114 234 98 318 531 (¡88 750 70 78 829 31 [5OOOJ 908 57 
2221X17 1300] 77 170 294 491 55(1 [300] 73 87 [500] 617 30 72 [500] 82 
744 [500] 228038 [3000] 43 71 185 87 235 46 59 526 614 958 224061 
132 51 225 45 [3000] 6!) 300 [300I 6 32 35 475 730 61 921 225031 63
127 288 rSOOOl 306 9 73 417 51 521 74

:!■: 19 ’ .’..•Xi 55 635 722 69 [500] 88 815 90 91 4003 90 252 96 591
7i-s 77 2! '7 '!■! [l.Xxil 841 347 566 637 [1500] 778 883 935 36 58 3011 
245 i 5 2* 7* 9* 572 922 4053 305 85 450 556 [500] 701 96 846
f.4 ► xi 'lii 5! ’4 71 ¡34X1] ,320 465 89 554 86 [300] 614 8277 (300) 311 
7,7.7 1.74 612 751 *59 60 76 921 8241 330 746 (19 0001 814 17

1414)48 116 « 2 210 *4 361 67 93 624 66 98 702 73 [300] 811 [500] 86 
993 [304X1] 11243 91 358 410 645 710 93 891 929 1*071 110 48 248
55 517 111205 ! I 304 16 400 78 601 12 [300] 87 856 958 65 14401 41 
513 (XXI 88 931 67 75 154XXJ 102 14 458 73 662 786 907 50 18025 135 
2M 61 !64 549 641 823 76 1 7247 88 346 94 647 739 47 18009 35
15»! 31.7 119 72 64!) 58 861 995 19057 116 77 287 479 757

•»('. 'III 2 5 3,16 490 551 92 627 34 [500] 741 881 21399 412636768 
78 8*9 914 22021 96 543 90 665 97 776 85 936 2 3050 65 [500] 133
51 224 561 632 838 94 21161 93 341 [500] 70 446 554 630 727 4a 829 
97 919 25333 551 62 77 619 28 51 95 768 822 (300) 44 975 28110
[5(Xi| 292 |3HXI] 359 444 783 955 27074 103 25 (3000) 808 36 48 456
*25 31 I15IXI] 28174 292 367 508 711 54 815 78 921 51 29088 147
2*2 .343 .*0 84 429 56 548 795

1S4X«I2 242 75 843 74 940 31072 397 419 565 82 799 846 985 90
32361 437 92 522 618 750 [3000] 839 31X137 78 161 282 413 540 667
719 73 *71 31080 125 234 452 556 700 46 917 35115 39 43 65 280
363 4*4 563 601 14 69 81 889 937 78 86022 42 89 105 866 483 570
*71171 92779 11500] 91 117068 404 62 594 640 46 849 984 38032 214 16 
17 61 316 67 422 33 40 59 85 669 761 [500] 91 815 52 66 923 29 38 
119 ill 3-, *6 37X1 510 89 (X17 743 879

VXH5 24X1 3311 42 620 57 69 978 41001 60 77 307 29 51 593 648
55 710 *3 9711 12028 372 462 [80001 75 525 67 784 93 843 94 43005
131 -*77 31* 164 523 [154X1] 904 44265 788 871 85 962 45152 625 57
779 9.3 96 *12 13 56 441629 717 33 87 888 47276 35O 556 611 45 51
*36 961 18096 1500] 332 413 58 94 581 619 730 822 90 49055 [300]
65 233 .1-30 647 786 842 63 948 ____

.»4X119 29 65 149 59 766 840 73 97 [300] 945 51043 226 [5001 49 
431 511 71 620 [54)01 33 743 916 52062 100 73 77 91 [300] 390 407 62 
54,1 636 887 51XK14 178 412 586 626 745 53 928 92 54004 266 849 409 
616 769 26 9.4 868 99 3(X)I 981 55118 53 56 286 303 569 631 744 879
54Í654 69 379 443 630 761 |3(XX1] 834 57102 239 367 405 61 63 599
715 41 73 842 58264 431 (¡5 701 837 59045 56 214 401 584 717 859
' «917.3 257 89 304 [3000] 13 445 794 895 948 411001 239 46 419 
(10 90 .416 17 65 93 [1500] 842 68 71 74 908 23 412338 [ 14) O4M>] 402 7 
58 563 736 866 76 986 «1XXI5 73 |5(MM>| 96 148 98 388 411 [3000] 65
98.4 411011 28 80 200 395 [3001 415015 38 64 220 90 309 43 47 610 41
708 844 64 901 5 26 (141672 132 53 202 93 332 61 [500] 456 656 795
457040 1360] 231 84 342 58 448 652 69 789 92 825 918 08118 240 29
85 3*7 17* 763 89 821 911 [800] 18 82 86 419011 53 76 114 1208 413 
28 57.4 637 897 919

»41020 51 69 105 248 51 351 94 932 71015 114 21 [3001 596 669 72
72.4 826 038 5 1 57 93 72116 336 42 404 538 696 729 54 56 890 71105(1
112 88 80 232 60 626 902 41 71093 387 509 81 78-1 941 60 75187 271 3 ............ ‘ . ...
1
[301X11 80 662 90 784 801 001

80152 273 11500] 87 323 36 45 435 607 35 719 [3000] 962 81098
103 385 544 824 74 011 42 824X18 55 81 156 284 420 55 747 869 78 902 
81X107 12 181 86 347 437 585 688 740 1364X1] 971 814X17 60 106 [500]
86 06 341 40 0.4 508 727 56 862 85110 57 241 304 31 78 401 72 501
15 60 065 841(120 247 4 0 401 38 44 502 [500] 751 810 87119 553 66
832 88035 12.4 [1500] 273 370 497 590 (¡58 775 873 918 89172 76 260 
72 75 06 571 606 03 !XX) 73

90668 11560] 17 1.45 598 683 824 03 91063 140 418 503 680 [1500] 
871 76 92026 20 I* 183 218 3,42 łoi I15IXI] 721 I3IXI] 40 863 1500] 968911003 
11 240 11.4 436 III 44 625 763 91641 357 547 774 (3(X)| 95620 00 320 
(¡I 414 27 51* 30 154X11 08 042 66 01 941278 187 .480 630 852 75 1X11 01 
»7081 103 '8 48 200 95 318 44 422 55 546 [3001 82 635 [3000] 70 870 914 
»8026 47 153 215 22 41 87 367 463 95 532 817 949 99058 121 207 505 
704 818 88 043

14X1003 257 336 668 821 88 93 930 1411017 43 405 554 95 839 57
967 1 02095 [300] 138 385 472 541 67 906 [500] 12 63 76 81 14)3123
25 27 380 431 509 619 853 [500] 92 19-1040 104 1500] 362 70 654 708

.48 [51X11 84 153 78 (¡18 90 833 56 70 741629 300 474 730 »7022 (30 
14 217154X1] 518 055 723 53 80 919 78374 663 797 71X151 80 170 2?

71 937 57 [3000] 105138 76 222 387 444 569 720 832 941 5S 148119J
555 671 84 857 13000] 197111 275 693 739 64 928 1 08661 120 *
38 [1500] 501 96 712 74 837 49 1 09097 300 427 (3001 522.56 672 76
736 60 2

110120499643 111115 347 73 508 672 956 1122738.1 .127[IdOO]3S 
402 655 62 [500] 764 920 32 113051 283 387 88 93 459 [500] 67 *66 
76 915 114018 144 74 356 571 911 19 115204 [1500] 339 622 909 
110396 481 602 742 65 826 117210 89 301 603 68 823 54 946 61
118026 140 43 69 263 375 543 90 709 31 862 90 110008 26 60 101 5 
529 32 [500] 718

120028 33 117 282 340 423 551 658 61 93 707 45 1 21001 8 10«
201 [300] 9 77 537 702 852 913 14 122085 165 93 612 827 128002
136 288 341 57 497 98 661 [3000] 65 802 124694 272 [15001 474 98 *59 
[1500] 125193 244 302 755 823 1 26106 414 34 547 11500] 701 64 900 
69 1 27032 155 67 210 66 318 470 566 611 775 [1500] 845 81 128040 
138 76 645 897 930 129088 98 261 350 508 76 635 52 80 770

134X198 574 621 714 24 825 906 1 31001 29 125 249 91 438 [30001
60 549 729 862 973 1 32241 333 96 494 565 644 94 1 33006 [300] .103
61 413 35 786 846 85 994 134103 211 (500) 67 387 437 588 679 755
816 1 35059 69 98 110 [500] 270 335 58 97 617 730 975 1 36100 338
[300] 607 871 [3000] 79 970 1 37317 63 495 865 1 38110 296 433 585
615 87 880 951 139340 79 439 91 667 933

114)109 368 418 43 77 611 790 829 52 111262 360 [3000] 93 4(8 
92 818 52 734 851 142051 121 48 295 351 454 88 98 514 60 766 [1500} 
74 909 33 82 90 143352 577 90 608 27 712 67 946 53 1 4-1087 228
314 49 93 483 90 641 718 [500] 84 992 145103 203 356 77 [300] 609
33 81 97 774 146079 200 701 829 1 47022 182 353 [3000] 455 58 586 
717 835 1 48141 57 473 742 76 91 802 61 149010 135 [300] 66 [3000] 
369 86 89 401 29 [500] 97 525 683 712 93 „ „

154X159 153 711 905 1 51182 448 1 52064 66 71 212 70 491 568
667 1 53134 324 501 24 72 1 51130 217 368 821 155229(500) 51 384 
559 703 78 804 1 56113 [3000] 544 795 889 [500] 960 1 57000 169 337 
96 707 36 951 91 [1500] 158248 95 [1500] 300 90 566 935 1 59121 27 
318 75 549 64 76 [1500] 83 97 795 846

164X417 [500] 129 202 24 845 948 1 61509 10 48 858 983 1 62010
76 796 873 163(419 70 85 440 65 571 881 922 1 64092 111 [300] 56
387 410 664 753 802 1 65078 158 [300] 383 [300] 544 636 801 56 58
978 166038 117 230 77 850 412 28 [3000] 596 792 930 55 167063
273 88 581 98 696 168210 484 552 669 707 911 17 [1500] 169111 13 
30 94 221 355 593 680 727 904 *

170221 96 307 21 621 47 701 46 811 [1500] 904 60 171036 211 50 
343 59 742 58 848 70 1 72058 272 424 47 [300] 600 721 801 11 931 45 
173078 161 [300] 360 421 64 533 654 766 174034 59 63 157 65 209
437 [500] 75 93 98 11500) 600 821 43 1 75249 387 435 673 740 956
176313 22 413 [3000] 96 583 814 26 1 77008 98 199 284 376 689 993 
178068 141 207 561 637 59 703 972 1 79074 165 672 877 [500] 951

180041 87 255 71 369 98 472 523 49 622 76 957 1 81099 238 377
439 [1500] 50 745 887 [500] 182022 180 254 363 [1500] 68 86 463 632 
90 722 [300] 28 907 183027 332 435 591 702 52 812 971 184121 280
81 430 530 99 791 852 83 1 8504)0 120 88 648 824 186038 122 83 209
372 677 771 944 48 72 [3000] 1871X43 421 62 507 32 725 828 73 75
[3000] 93 [1500] 944 83 188051 52 56 140 54 74 [500] 231 314 40 769
189003 21 13000] 30 74 86 128 99 217 352 594 626 738 44 8(41 946 87

194)105 92 280 493 513 [500] 60 643 752 817 [500] 95 908 191049 
79 243 377 586 685 755 90 911 32 42 11X21X15 88 181 82 318 27 411 
20 561 813 62 1932444 350 476 80 [1(1 (KM)] 81 (¡66 902 56 83 1 94323 
63 439 [500] 81 682 936 (50001 195068 314 413 [300] 686 790 981
196260 306 408 18 45 617 763 975 197017 32 51 377 559 640 705 974 
87 1983(H) 425 98 199025 1500] 156 258 91 94 53695 627 63 71 95 983

290073 87 104 343 85 434 638 744 856 73 974 201111 99 283 303 
22 39 45 56 577 (¡33 760 86 93 902 26 67 24X2072 176 328 92 400 518
82 703 800 83 2 03160 427 572 670 844 912 28 41 78 24)4199 15001
210 [1500] 62 82 352 980 2 05108 303 13 52 463 611 738 11500] 75 803 
926 41 206265 314 [5001 72 413 39 554 701 23 916 24)7024 128 [5001 
87 97 525 622 725 57 859 997 24)8011 89 147 512 72 799 913 209020
169 332 73 418 547 674 878 901 [3001 27 >------ ----------- ---- ................. ...214)155 66 83 242 91 896 211080 203 13 334 (9 474 99

59 222010 54 137 56 383 595 627 [3000] 80 703 15 22 62 838 55 956
63 221)122 80 341 401 2 48 547 61 70 701 [5001 6? 22-42.54 [30001 415 
98 524 40 687 716 19 45 835 2 25025 [1500] 204 ? 62 41313000] 82

Dnia 14 b. m. o 1-szej w południe zasnęła w Bogu, opa­
trzona śś. Sakramentami, ś. p. (1603'

Antonina z Węgierskich
Szoldrsba.

Eksportacya odbędzie się we wtorek dnia 17-go o godzinie 
*/2 do 5-tój po południu do Polskiego Wilkowa, nazajutrz pogrzeb 
o godzinie 10-tej rano.
(1603) W smutku pogrążeni

IMIą-ż i dzieci.
Że gro w o, dnia 14. 4. 1894.

Bekanntmachung.
Die der Provinz gehörigen Grundstücke vor dem Berliner Thore und zwar 

1. an der Glogau’er Chausse gegenüber dem Personbahnhofe, in der 
Grösse von 1.23,21 ha, (1592)
an der Ecke der Glogau’er Chausse und der Buk’er Landstrasse in 
der Grösse von 33 01 ar, sowie

3. am Zoologischen Garten in der Grösse von 53,63 ar sollen ver­
pachtet werden

Dieselben eignen sich zu Lagerplätzen, Bau- und Kohlenhöfen, zur 
Anlegung von Gärtnereien etc.

Die Pachtbedingungen liegen im Büerau der Abtheilung I. der Lan­
deshauptverwaltung. Provinzial-Ständehaus hierselbst 2 Treppen links, zur 
Einsicht aus und sind daselbst auf Verlangen auch in Abschrift erhältlich.

Schriftliche Angebot-, werden bis zum 1. Maid. Js. entgegengenommen.
Posen, den 10. April 1894.

Der I^andesliauptmaiin.

Najwierniejsze

„TEKA ROZMAITOŚCI“
wychodzi na nowo w Krakowie (rok 2-gi) pod redakcyą bs. M. Dżin- 
rzymskiego, co miesiąc dnia 15 go. Zeszyt I. (za kwiecień b. r.) 
wyszedł i zawiera popnlarno-apologetyczne rozprawy:

„O własnościach prawdziwej religii.“
Przedpłata roczna wynosi: 8 M. - półroczna: 4 M. (Do końca b. r. 6 M.)

Adres: Es- M. Dziurzyński
w Krakowie (Galicya) ulica Pijarska 1. 5.(1590)

BDim do [Komunii św.
wielkość 22X31 cm. pięknie wyko­
nane po mrk. 10,CO za 100 sztuk, 
wysyłają odwrotnie (1605)

S. Bendlcwicz i Sp.
w Pleszewie.

Al oj e
ślązkie górskie półpłó- 

tna i płótna czyste
rozsyłam kopę 33’ 2 metra około 

60 ślązkich łokci
od 13 Marek począwszy. 

Specjalny katalog wzorów 
wszystkich artykułów płó­
ciennych,.jako to: powłók na 
pościel, jnlette, drellszków. 
ręczników, chustek do nosa, 
obrusów, satlnu . wallsn, 
ziijne-barchanu I t. d. i t. d.

rozsyłam franko. (1279
J. Gruber w Głogówku

Ober-GIogan I. Schl.

Okna kościelne
w artystycznem wykonania począ­
wszy od najpiękniejszych malatur 
do zwyczajnej oprawy w ołów wy­
konuje po bardzo przystępnych ce­
nach i pod wygodnemi warunkami 
odpłaty. (1412)
Adolf Seiler w Wrocławiu.

Zakład artystyczny malowania na 
szkle i oprawy obrazy.

WjW&K*' Do pewnego kla- 
Bjr®Sir sztoru potrzebni są 
z powołaniem zakonnem kan­
dydaci, biegli w rzemiośle sto- 
larskiem, ślusarskiem, krawie- 
ckiem, mularskiem, szewskiem. 
Bliższemi objaśnieniami służy 
Drukarnia Kuryera Poznań­
skiego przy ul. św. Marcina 16.

ŁANGENAU
(w górach Kłodzkich — Stacya kolei wrocław- 

sko-międzyborskiej (Mittelwalde),
Bardzo łagodny klimat górski. — Urocze 

położenie.
Zdroje żelazistc, należące do najsilniejszych 

w Szlązkn, do picia i kąpieli.
Kąpiele borowinowe (Moorbader) ze znakomi­

tych borowin żelazistych. — Nowo urządzony 
basen i tusze. (1534)

Kuracye: serwatkowe, mleczne i kefirowe.
Sezon od 1-go maja do 15-go października. Bliższych 

szczegiłów i prospektów udziela na żądanie bezpłatnie.

Zarząd kąpielowy.
Obrazki I Komunii św.
nienalepiane, polichromowane, różnej wielkości, począwszy od 
5 fen., wielkość 14 : 20 cm. aż do 30 fen, za sztukę, wielkość 
44: 32 cm., poleca z odpowiednim rabatem, podług katalogu 
nakładcy w wielkiem wyborze (1562)

Księgarnia Nowa Fr. Błażek.
NB. Powyższe obrazki tak wykonaniem, prześliczną ornamentyką 

jak też i w cenie, równają się obrazkom wszelkiej konkurencji.

portrety EajprzewielJX. Arcybiskupa

z podobizną jego podpisu, litografie 66 cmtr. wys. i 50 cmtr. 
szer. w artystyczny sposób wykonane, wyszły moim nakładem 
i są u mnie po 5,00 mrk. za egzempl. do nabycia, a oprawne 
za szkłem, w ramach czarnych lub brunatnych z cuivre poli, 
złoconych baroque, lub rzeźbionych antique a nareszcie i plu­
szowych bordeaux po 9—20 mrk. za obraz, (1567)

2x/£ozxcLxé
Skład obrazów, figur i arfykółów dewocyjnych.

Poznań, przy ul. Szerokiej 14.

Apteka Jagielskiego

JAN KOMENDZIŃSKI,
(i3i4) malarz;,
poleca się do odnawiania kościołów itd. 

Poznań, ulica Piotra nr. 9.

Poznaniu przy Starym Rynku nr.
poleca własnego wyrobu:

pepsynowe wedle przepisu Dr. Jerzykowskiego w butelkach 
mk.
Condurango w butelkach po 70 fen., 1,40, 2,60 i 5 mk. 
z Chiny w butelkach po 1, 1,50 i 3 mk.

Chiny z żelazem po 1, 2 i 4 mk.
Koniak, żelazisty (Cognac ferrugineux) po 1, 2, 4 mk.
Rnski spyrytus przeciw reumatyzmowi, w butelkach 

50 fen. i 1 marce.
Pigułki rumbarbarowe z najlepszego Schensi rumbarbaru pu­

dełko po 60 fen. ,
Miód żywokostowy, jako i koperkowy na kaszel i na cnrypai- 

w butelkach po 50 fen.
Karmelki słodowe z czystego słodu wyrabiane, w paczkach p° 

25 fen. i pudelkach po 50 fen.
Maść Dr. Mateckiego przeciw piegim w słojkach po 1 m. 
Mydlą do konserwacyi płci, jako mydło brzozowe, liliowe, smo­

łowe, siarczane z sodą, i bez sody, w Krankenheil Tolz wyrabiane 
Wszelkie specyalności niemieckie, * ’

i angielskie.

w

po 1,
Wino

2,25 i 4
Wino
Wino
Wino

41,
(1082)

po

francuski«

Dzierżawa folwarku f>
Licytacya na dzierżawę folwarku Podloziny odbywać 

się będzie w Poznaniu dnia 19-go r. b. o godzinie 4-te, 
po południu w biurze Wgo Głębockiego, mecenasa i no- 
taryusza (Plac Sapieżyński nr. 2). (1563)

Tamże są do przejrzenia warunki dzierżawy i licytacyi.
Zarząd dóbr Konarzewskich.

Rury do drenów
w gatunku uznanym za znakomity sprzedaję w większych 
ilościach po cenach jak najtańszych. (1601 j

| Fr. Negendank,
1 architekt i właściciel cegielni.

Poszukuje się (1568)staa osoii j
do samodzielnego zarządu do­
mu w mieście.

Świadectwa, rekomendacye 
etc. uprasza się nadesłać do

L. Zboralskiego
w Pleszewie.

flparniluti] dobrze uczony, żonaty, 
UlgQUlulu obecnie wmiejscu wKról. 
Polskiem, szuka posady w Prusach 
zaraz lub późniój. Księży drobrodz. 
prosi o łaskawe względy. Roman Jó- 
zefowski, Wieruszów (Król. Polskie) 
via Wilhelmsbriick. (1604)

Za redakcyą odpowiedzialny Antoni Fiedler z Poznania, — Nakładem i czcionkami Drukami Kuryera Poznańskiego-

czyli sposób słnasc” 
nia do Mszy &<•
z niektóremi uwagami <Ha 
ministrantów, stron 24, p°" 
lecą w cenie 5 fenygó* 
za egzemplarz

Drukarnia
Kuryera Poznańskiego-

Śty Marcin nr. 16/17. ^
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